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T p D f i  Zlotów, ul. Cechowa 11 
f  Ł f » W »  tel. 263-20-36

Zestawy jut od 740 zł

Projekty
STUDIO “pod  wymiar" 

mebli kuchennych

BarbararZygfryd Mirosław Szweda 
77-400 ZŁOTÓW, ul. Sienkiewicza 4 

lei. 2€3-47-81.'lai 263-58-69

• fajerwerki 
ozdoby i lampki choinkowe 

• pocztówki, karnety, 
•• papier świąteczny
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99 zł—

i Touch Club ia» M

99 zL - 
99 żł'~ 

249 zl 
229 zE l 
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AlcaM Ona Touch Ciul

Każdy telefon pakowany jest 
w mikołajkowy worek na prezenty. 
Opłata aktywacyjna 11 zł netto 
doliczana jest do pierwszej faktury. 
Szczegółowy regulamin promocji 
dostępny jest w punktach sprzedaży.

Złotów, tel. 263-46-18 
ul. B. Westerplatte 1c



W  n u m e rze :
■

ZŁOTÓW
Domki pojechały w sinq dal 

Podatki w górę
Dożywocie dla działaczy „Sparty" 

Pomału d o  przodu 
Noclegownia już otw arta 

Wizyta w Gifhorn 
Wszystko na  sprzedaż 

Dom Polski 
■

JASTROWIE
I ty możesz zostać św. Mikołajem 

Naczelne zadanie  
Budżet przetrwania 

Przy pustych trybunach■
KRAJENKA

Budżet przetrwania 
Wywiad z R. Lorek■

OKONEK
Zdarzyło się w Okonku■

LIPKA
Zadowolony z siebie minister 

Większe podatki 
Andrzejkowe smakołyki■

RADAWNICA
70-lecie Szkoły Polskiej■

TARNÓWKA 
Szansa n a  p racę■

ZAKRZEWO 
Krótko z Zakrzewa■

POWIAT
C udow ne dzieci?

Homoniepewny narkom an z plusem

Prawo
sprzedawcy

W  p ew n y m  sk le p ie  pan i N . k u p iła  
b luzkę. N ie p rzym ierzy ła  je j, m im o n a ­
m ow y sprzedawcy, gdyż w ydaw ało je j się, 
że b luzka  będzie  pasow ać. Po tygodn iu  
pan i N . p o w ró c iła  do  sk lep u  - b lu z k a  
okazała się być za duża. Sprzedaw ca przy­
ją ł tow ar i obiecał, że spróbuje w ym ienić 
na m niejszą. W  hurtow ni jednak  żądane­
go rozm iaru nie mieli. Pani N. nie p rzyj­
m ow ała tego faktu do w iadom ości aw an­
turując się i żądając w takim  razie zw rotu 
p ien ięd zy . A że  c z y n iła  to  w  sk le p ie , 
o d s t r a s z a ją c  sw y m  k rz y k ie m  in n y c h  
k lie n tó w , sp rz e d a w c a  u le g ł n a c isk o m  
i pieniądze zw rócił. N ie daw ało mu to je d ­
nak spokoju , w ięc postanow ił zasięgnąć

Domki pojechały 
w siną dal

I
Z  o ś r o d k a  Z a c is z e  
w y w ie z io n o  w s z y s tk ie  
d o m k i  k e m p in g o w e  
- n i k t  n ie  w ie  d o k ą d .

M iesiąc tem u p isaliśm y o ośrodku Z a­
cisze; o  zaleg łościach  finansow ych  spółki 
In tra t-P il b ęd ące j w ła śc ic ie le m  o śro d k a  
w obec m iasta, o tym , że spółka w chw ili 
obecnej w inna  je s t  m iastu  o ko ło  126 ty ­
sięcy  zło tych . P isaliśm y rów nież, że m ia­
sto sw oich p ieniędzy będzie dochodzić na 
drodze egzekucji kom orniczej. C zy jednak  
będzie  je szcze  co licy tow ać?

O kazuje się, że nie bardzo, bowiem udzia­
łow cy spółki, w śród których jes t W aldemar 
Buller, wyczuli co się święci i prawdopodob­
nie postanow ili zastosow ać w ariant spalo­
nej z iem i. N aiw ny  ten , k to  chc ia łby  dziś 
odnaleźć na daw nym  Zaciszu chocby jeden 
z kilkunastu  p ięknych dom ków  kem pingo­
wych. O wszem , jeszcze kilka tygodni tem u 
domki były, teraz jednak nie m a po nich śla­
du. N ie w iadom o dokładnie kto i kiedy je  
w ywiózł ze Złotowa ani dokąd zostały prze­
transportowane. Domki to nie jedyne przed­
mioty, jak ie  w yw ieziono z Z acisza po tym, 
jak  ośrodek zosatł sprywatyzowany. Parę lat 
tem u zniknął sprzęt w odny - kajaki, rowery, 
żaglówki. Przepadły jak  kamfora.

Dziś Zacisze stoi zupełnie puste. Kiedy 
odwiedziłem ośrodek wszystko było pozamy­
kane na cztery spusty, żywej duszy. Szukając 
gospodarza  ob iek tu  tra fiłem  do ko tłow ni, 
drzwi której stały otw orem . W idok pustych 
butelek po alkoholu i stery puszek po piwie 
wskazywał, że dawno nie było tu gospodarza 
z praw dziw ego zdarzenia. Sam a kotłow nia

inform acji u kom órki kom petentnej. Z a te ­
le fo n o w ał do  w a łeck ieg o  D zia łu  K o n su ­
m enta, gdzie go po inform ow ano, że jeże li 
tow ar nie m a w ad, sprzedaw ca nie m a obo­
w iązku zw rócić pieniędzy. M oże to uczy­
nić, jeś li taka je s t jego  w ola, ale nie m usi.

O p isana  sy tuacja  p rzydarzy ła  się panu 
T a d e u sz o w i M ro z ik o w i, w ła ś c ic ie lo w i 
sk lepu w ie lob ranżow ego  przy  ul. W ojska 
Polskiego w Złotow ie. Pan M rozik nie po ­
dąży ł za  pan ią  N. żądając  zw ro tu  p ien ię ­
dzy. In cy d en t tak i p rzy d a rzy ł m u się  po 
raz p ierw szy , je g o  sk lep  cieszy  się dobrą  
o p in ią  i ża l ty lk o , że do  tak ie j sy tu ac ji 
w  ogóle doszło. A opow iedzia ł nam  tę h i­
storię ku przestrodze sprzedaw com  i k lien­
to m . L e p ie j d o b rz e  s ię  z a s ta n o w ić  nad  
zakupem  danego tow aru, bo praw o nie za­
w sze chroni w y łączn ie  konsum enta.
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również nie napawała optymizmem. Z pordze­
wiałych rur ciekła woda, a popsuty piec i za­
śn ieżo n a  k u p k a  w ęg la  w sk azy w ały , że 
w ośrodku zapom niano o ogrzewaniu.

N a sesjach Rady M iejskiej co i rusz ktoś 
d opy tu je  się, czy  Z ac isze  zostan ie  zw ró ­
cone m iastu , czy  p ien iądze  należne  m ia ­
stu  zo staną  odzyskane. N a osta tn ie j sesji 
b u rm istrz  S tan isław  W ełn iak  p o in fo rm o ­
w ał radnych, że skom pletow ano w szystkie 
dokum enty  n iezbędne do w szczęcia  egze­
k uc ji. D ziś je d n a k  je s t  racze j pew ne , ż 
ośrodek  znacznie  stracił na sw ojej warti 
ści i trudno będzie  odzyskać w spom niane 
pieniądze. C zyżby zatem  ani pieniędzy ani 
o śro d k a?

■ ML (foto ML)

K onkurs na uważną  
lekturę „A L .” 

Szczegółowe inform acje  
- w  nr 44/99 „A L .”

Kupon nr J * Aktualności I(okalnf 46(79)

KUPON NR 3
Pytanie:

Pytanie: Kiedy obchodzony 
jest Międzynarodowy 
Dzień Walki z AIDS?

Odpowiedź:

Kupon nr I  • Akluatnnści h)kalne 46(79)



Palcem w bud
A rogancja w ładzy - tak ktoś określił postępow anie burm istrza 

Z łotow a po ostatniej sesji Rady M iejskiej. Oto bow iem  po zakoń­
czeniu sesji, na k tórej gorąco  dyskutow ano na tem at w ysokości 
poszczególnych podatków , radnym  w ręczono, w ydrukow any w k il­
kudziesięciu  egzem plarzach na długo przed sesją, gotow y projekty 
budżetu, w którym  zaw arto poszczególne staw ki podatków , zanim  
te zostały  p rzy jęte  przez Radę. A rogancja w tym  przypadku je s t 
może zbyt m ocnym  słow em , zw łaszcza, że projekt budżetu m usiał 
zostać przygotow any do połow y listopada, jednak  nie zm ienia to
faktu, że obecne w ładze Z łotow a czu ją  się coraz pew niej. N ie bez 
pow odu niektórzy  radni m ają odczucia, że w tym  m ieście niew iele 
m ają do pow iedzenia. Bez w ątpienia to co zrobiono po sesji nie było 
najszczęśliw szym  rozw iązaniem . W ten sposób dla w ielu cała dys­
kusja nad w ysokością podatków  okazała się jedyn ie  farsą, ku uciesze 
zebranej gaw iedzi. Z astanaw iam  się, czym  k ierow ał się burm istrz 
w ręczając radnym  projekty  budżetu. Przecież gdyby za dwa, trzy 
dni w ysłał p ro jek ty  pocztą , nikt nie m ógłby mu zarzucić , że ma 
gdzieś to co m yślą inni. A rgum entacja, że w ten sposób zaoszczę­
dzono na znaczkach jakoś do m nie nie trafia.

Podczas ostatniej sesji w Złotowie potw ierdził się ogólnokrajow y 
trend polityków  - łupić przedsiębiorców  i pryw atne firmy jak  się da 
i ile się da. W zrost podatków  od nieruchom ości o 21 procent je s t naj­
lepszym  tego przykładem . N ie w iem , czy gdziekolw iek podw yżka 
była rów nie drastyczna jak  u nas. Rozumiem, że potrzebne są pienią­
dze, zw łaszcza, że należy spłacać pożyczki i inne należności, że po­
trzebne są nowe inw estycje, tylko dlaczego znow u padło na lokalnych 
przedsiębiorców ? Ktoś m ógłby pow iedzieć, że gdyby w Radzie zdo­
minowanej przez nauczycieli i pracow ników  tzw. sfery budżetowej 
zasiedliby przedsiębiorcy byłoby inaczej. Nie sądzę, tym bardziej, że 
ludzie, którzy reprezentują w Radzie tzw. lokalny biznes rzadko k ie­
dy m ów ią jednym  głosem , kierując się bardziej osobistym i interesam i 
aniżeli interesem  ogółu przedsiębiorców. Taka sytuacja potw ierdza 
jedynie, że w tym  m ieście brakuje w spółnej silnej organizacji zrzesza­
jącej w szystkich przedsiębiorców , w łaścicieli pryw atnych zakładów  
pracy, z k tórą liczyliby  się i burm istrz, i partie  po lityczne, i cała 
reszta. Póki co każdy sobie rzepkę skrobie, zapom inając, że prędzej 
czy później takie postępow anie odbije się czkawką.

Z decydow ana w iększość radnych stw ierdziła, że podw yższone 
o 21 procent podatki nie są w ielką tragedią dla przedsiębiorców. Jak dla 
j>go. Zapewne łatwo jest tak mówić komuś, kto całkiem przyzwoitą 
..ypłatę otrzymuje regularnie, kto ma możliwość zasiadać w radach nad­
zorczych, gdzie za jedno posiedzenie płaci się kilkaset złotych. W tym 
miejscu chciałbym zaznaczyć, że moją intencją nie jest zaglądanie nikomu 
do kieszeni, jednak włodarze miasta mówiąc o pieniądzach powinni ich 
szukać tam, gdzie powinni. W pierwszym rzędzie u dłużników. Mam tu 
na myśli choćby spółkę Intrat - Pil, która winna jest miastu 126 tysięcy 
złotych. Za chwilę okaże się, że nie będzie ani pieniędzy ani ośrodka, bo 
w szystko zostanie w ywiezione w nieznanym  kierunku. I znowu nie 
będzie winnego, i znowu straty będą musieli pokryć podatnicy.

N iedaw no m inął rok od czasu w yborów  sam orządow ych, które 
były praw dziw ym  sukcesem  lewicy. W ów czas jednak  jeszcze  nikt 
nie p rzypuszczał, że burm istrz Z łotow a za chw ilę będzie posiadał 
tak silną pozycję w Radzie M iejskiej. S tanisław  W ełniak sam zapew ­
ne przyzna, że nie je s t to dobre zjaw isko . K iedy nie ma silnego 
przeciw nika, to nie ma m otyw acji do jak  najlepszej pracy, a człow iek 
łatw o bezkry tyczn ie  zaczyna w ierzyć w sieb ie , dopuszczając się 
kolejnych błędów. N iestety, lewa strona bezgranicznie w ierzy bur­
m istrzow i, co najlepiej w idać, kiedy S. W ełniaka brakuje  na sali

obrad. O wszem , od czasu do czasu zdarzają  się w yjątki, k iedy to 
któryś z radnych ma nieco inne zdanie aniżeli burm istrz, jednak  je s t 
to spow odow ane bardziej osobistym i am bicjam i n iektórych radnych 
lewicy, którzy nie bardzo m ogą się pogodzić, że pozostają  w cieniu 
W ełniaka, aniżeli faktyczną różnicą poglądów. Praw ica natom iast nie 
ma konstruktyw nego program u rozw oju m iasta, brakuje je j lidera 
i siły przeb icia , w bezsilności, dla zw ykłej zasady, neguje w szystko, 
co zaproponuje lew ica. Na dodatek publiczne w ypow iedzi n iek tó ­
rych radnych w yw ołują, delikatn ie  m ów iąc, uśm iech na tw arzy. Co 
do radnych tzw. n iezależnych, to ju ż  daw no stracili sw oją n ieza leż­
ność realizując własne cele poprzez kompromis z obecnymi władzami. 
By się o tym  przekonać w ystarczy przejrzeć projekt p rzyszło rocz­
nego budżetu. Taki stan rzeczy pow oduje, że sesje sta ją  się jedyn ie  
zabiegiem  form alnym , do przyklepania  tego w szystk iego, o czym 
zadecyduje burm istrz. A bsolutn ie nie tw ierdzę, że S tanisław  W eł­
niak chce źle dla tego m iasta, tyle tylko, że, choćby dla lepszego 
sam opoczucia, od czasu do czasu w słuchałby się w  to co m ów ią inni. 
M oże i oni m ają  niekiedy rację.

^Mariusz Leszczyński

Sonda
Czy wie Pan(i), w  jaki sposób m ożna 
zarazić się w irusem  HIV?

Grzegorz Rębisz, mechanik ze Zlotowa
- N a  pew no m ożna się zarazić po przez ko n ta k ty  seksualne, 
chyba też przez u żyw an ie  w sp ó ln ych  sztućców. C hoc iaż nie 
w iem , z je dn e j strony m ów ią , że to nie je s t droga zakaźna, 
ale nie w iem , ja k  to jest.

Jolanta Mikszto, pielęgniarka ze Złotowa
- G łów n ie  przez w y d z ie lin y  z pochw y, przez krew , p lem n ik i, 
podczas trans fu z ji k rw i. Z  pew nośc ią  n ie  m ożna się zarazić 
drogą krope lkow ą , na p rzyk ład  przez katar. R ów n ież  d o tyk  
je s t zupe łn ie  bezpieczny.

Karol Szymanowski, emeryt z Okonka
- Ja tam n ie w iem , m i to ju ż  n ie  groz i. M ło d z i m uszą uważać.
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Z ło tw s c y  r a d n i  u s t a l i l i  n o w e  s ta w k i  lo k a ln y c h  
p o d a tk ó w .  P o d a te k  o d  n ie r u c h o m o ś c i ,  w  k tó r y c h  
p r o w a d z o n a  j e s t  d z ia ł a l n o ś ć  g o s p o d a r c z a ,  
w z r o ś n ie  a ż  o  21  p r o c e n t!

T
aki wzrost podatku burmistrz Złotowa 
Stanisław Wełniak tłumaczył radnym ko­
niecznością realizacji wielu ważnych in­
westycji na terenie miasta. - Mamy do wyboru: 

albo nie podnosić podatków i nie robić nic, albo 
inwestować w Złotów tak jak robiliśmy to do tej 
pory - mówił burmistrz, dodając, że wzrost po­
datku o 21% jest konieczny. Podobnego zdania 
był Zbigniew Beker, który przekonywał, że po­
datek od nieruchomości w strukturze kosztów 
poszczególnych firm to zaledwie ułamek pro­
centa. Z takim stwierdzeniem nie mógł się zgo­
dzić Kazimierz Brewka, na co dzień prezes Gmin­
nej Spółdzielni w Złotowie: - Ta propozycja 
pociągnie za sobą konsekwencje w postaci albo 
zwolnień albo ograniczenia płac pracownikom, 
które już dziś są na niskim poziomie - mówił 
radny Brewka. - Kierowana przeze mnie spół­
dzielnia odprowadziła w tym roku do budżetu 
miasta i gminy Złotów z tytułu podatku od nie­
ruchomości łącznie 150 tysięcy złotych. Spół­
dzielnia zatrudnia 100 osób, a zatem proszę 
sobie przeliczyć, ile jeden pracownik musi wy­
pracować zysku w firmie, by opłacić tylko po­
datek od nieruchomości - dodał na zakończenie
swego wystąpienia.

Wystąpienie K. Brewki poparł Jerzy Janko- 
wiak, szef Złotowskiego Forum Gospodarcze­
go, zrzeszającego lokalne firmy. - To prawda, że 
podatek od nieruchomości w kosztach dużych 
firm stanowi kilka procent. Tylko proszę sobie 
uzmysłowić, że w Złotowie firmy dzisiaj gene­
rują rocznie zyski również na poziomie kilku 
procent. Nie można mówić, że są to małe pienią­
dze, zwłaszcza dzisiaj, kiedy koniunktura gospo­
darcza jest słaba - argumentował prezes Forum.

Podobne stanow isko  w im ieniu  Cechu 
Rzemiosł Różnych wyraził Karol Pufal, który za­
proponował wzrost podatku od nieruchomości 
maksymalnie o 12 procent, uważając, że dla lokal­
nych przedsiębiorców wyższy podatek jest zbyt 
dużym obciążeniem.

Na nic zdały się jednak  apele 
przedsiębiorców . G łosam i radnych 
lewicy stawki podatku zaproponowa­
ne przez Zarząd Miejski zostały przy­
jęte. Od przyszłego roku za I metr 
kwadratowy powierzchni przeznaczo­
nej pod działalność gospodarczą przyjdzie 
zapłacić 11,50 zł.

Pozostałe podatki nie wzbudzały już takich 
emocji. I tak, przykładowo, od przyszłego roku 
za posiadanie psa zapłacimy 30 złotych, za metr 
sześcienny wody odbiorcy indywidualni zapłacą 
1,43 zł, za metr kwadratowy powierzchni miesz­
kania komunalnego wyposażonego w centralne 
ogrzewanie, energię elektryczną, wodę, kanali­
zację i ciepłą wodę 1,90 zł (od lipca 2000 roku 
- 2 zł). Handlujący na targowisku miejskim rów­
nież zapłacą znacznie większe opłaty, o 2 złote 
więcej za stoisko niż dotychczas.

Podczas sesji radni zajęli się również harmono­
gramem zadań inwestycyjnych na najbliższe trzy 
lata. Radny Hieronim Gładysz zaproponował, aby 
co roku miasto przeznaczało po 200 tysięcy zło­
tych na budowę basenu, uznając, że Złotów powi­
nien partycypować finansowo w kosztach budo­
wy, a nie tylko dać teren. Radny zaproponował, 
aby w harmonogramie ujęto także budowę prome­
nady wzdłuż brzegu jeziora Miejskiego. Radny Fran­
ciszek Senski zaprotestował przeciwko rozpoczę­
ciu budowy ulicy Kujańskiej dopiero w 2001 roku, 
wnioskując, aby inwestycję rozpocząć w roku

UNITEL
autoryzowany dealer

Nokia 5110 - 149,00 zl
Nokia 3210 -249,00 zl
Alcatel One Touch Easy db - 99,00 zl 
Alcatel One Touch Club db - 99,00 zl

przyszłym. Radna Halina Górzna zaproponowała, 
aby zamiast budować ulicę Słoneczną na wzór 
ulicy Jastrowskiej, ze ścieżkami rowerowymi, chod­
nikami i oświetleniem, część pieniędzy przezna­
czyć na budowę uliczek na osiedlu Zamkowym. 
Stanisław Wełniak w odpowiedzi stwierdził, że nie 
można z dnia na dzień wprowadzać do harmono­
gramu zmian, przypominając jednocześnie, że 
harmonogram został wstępnie zaakceptowany 
przez Radę wiosną br. W końcu Rada podjęła decy­
zję o odesłaniu projektu harmonogramu ponowni'’ 
do komisji, by rozpatrzyć wszystkie zgłoszof 
wnioski.

Na zakończenie sesji radnym zostały wręczo­
ne projekty budżetu miasta Złotowa na rok przy­
szły, w którym zostały ujęte stawki podatków 
zanim te zostały formalnie przyjęte przez Radę. 
Wielu radnych prawicy nie kryło swoje rozgory­
czenia, głośno mówiąc o arogancji obecnych władz 
miasta.
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Na zdjęciu Jerzy Jankowiak prezes 
Złotowskiego Forum G osp od arczego

WIELKA PROMOCJA
Ericsson A1018s - 99,00 zl 
Siemens C25 -149,00 zl 
Motorola cd930 - 229,00 zl

ID O M A L
ZA K ŁA D  U S ŁU G O W O -H A N D LO W Y  

E m i l  K w i a t k o w s k i  

R o k  z a ł o ż e n i a  1 9 8 7

Koncesjonowany i autoryzowany 
zakład instalacji 

systemów alarmowych
w ykonu je  us ług i w  zakresie 

p ro jek tow an ia , m ontażu i konserw acji 

systemów alarmowych
telewizji przemysłowej 

i systemów kontroli dostępu 
oraz monitoringu alarmów

O A  PLN 
y  W  netto

77-400 Złotów, al. Piasta 49 p. 107 
teł, (0-67) 263-62-92, tcl.kom. 0604 422 757

Telefony ob|ete promoqa posiadają SIM Lock tzn Współpracują z kartą SIM sieci Era GSM 
Każdy telefon pakowany |est w mikołajowy worek na prezenty.
Szczegółowy regulamin promocji dostępny jest w punktach sprzedaży 
Opłata aktywacyjna 11,00 zł netto doliczana do pierwszej faktury

UNITEL 64-920 Piła ul. Buczka 20 ,
tel./fax (067) 213 73 20 0 604 432 502 * *

* ceny netto



Zadowolony
z siebie minister

I
 Z d e c y d o w a n a  w ię k s z o ś ć  n a u c z y c ie l i

z  g m in y  L ip k a  w z i ę ła  u d z i a ł  w  o g ó ln o p o l­
s k im  s t r a j k u  z o r g a n iz o w a n y m  p r z e z  
Z w ią z e k  N a u c z y c ie l s tw a  P o ls k ie g o .

- Oświata zawsze była traktowana po  macoszemu, a nauczyciele uznawa­
ni za grupę zawodową, która ze względu na specyfikę wykonywanej pracy  
zrobi to, co do niej należy i jeszcze więcej, nie bacząc na wysokość otrzy­
m yw anej pensji. Tak nie pow inno  być... S tra jkow aliśm y  w obronie 
naszych interesów, broniąc jednocześnie w ten sposób interesów gminy 
- mówiła kilka dni po strajku prezes oddziału ZNP Krystyna Bujacz.

Poproszony o komentarz do tego ostatniego stwierdzenia wójt Woj­
ciech Kurdzieko uznał, że jest w nim dużo prawdy, bo strajkującym cho­
dziło głównie o pieniądze na oświatę. A jak wiadomo, prowadzenie szkół 
podstawowych i gimnazjalnych to jedno z podstawowych zadań gminy.

Zaw sze zadow olony z siebie m in ister H andke, z którego ust od ­
nośnie w prow adzanej reform y płynie sw oista p ropaganda sukcesu, 
yapow iada podw yżki dla nauczycieli. Za tym i w ypow iedziam i nie 
. zie jednak  stosow ny w zrost środków  na edukację. P rzyszłoroczna 

subw encja ośw iatow a, k tórą  otrzym a gm ina Lipka, będzie od tego­
rocznej w yższa jedyn ie  o 3%. Jej w ysokość nie pozw ala na żadne 
podw yżki dla nauczycieli. Jeśli takow e otrzym ają, to tylko dlatego, 
że pieniądze na to z w łasnych środków  przeznaczy  sam orząd. Z w ią­
zek N auczycielstw a Polskiego podaje dane, z których w ynika, że w 
2002 roku jedna  czw arta nauczycieli straci pracę. Na szczęście nie 
dotyczy to gm iny Lipka, w której - jak  mówi w ójt - będzie raczej 
p rob lem  z pozysk iw an iem  fachow ców  do p racy  w szko ln ictw ie,

kiedy osoby do tego upraw nione odejdą na em eryturę. Jak pokazały 
trudności ze  znalezieniem  nauczyciela języka angielskiego, nie je s t 
to stw ierdzenie bezzasadne.

Strajkujący protestow ali przeciwko likw idow aniu małych szkół.
- Nie chcemy, by takie szkoły były likwidowane na siłę. Zwłaszcza, że często 
są w nich lepsze warunki do indywidualnej pracy z każdym uczniem - klasy 
nie są tak liczne, ja k  w dużych szkołach i je s t na to czas.... Trzeba to brać 
pod  uwagę - argumentuje K. Bujacz. W gminie Lipka są dwie małe szkoły: 
w Batorowie i w Wielkim Buczku. I niestety, koszty kształcenia są w nich 
nawet do dwóch razy wyższe niż w dużej szkole w Lipce.
- Jeżeli dochody gmin wiejskich nadal będą spadały, a subwencje, które 
otrzymuje nasza gmina, nie będą uwzględniały specyfiki małych szkól, 
wówczas praw dopodobnie będziem y m usieli ograniczyć ich stopień  
organizacyjny tylko do prowadzenia klas I-III. Wymaga to jednak głębo­
kiego zastanowienia, na pewno nie podejm iem y takiej decyzji pochopnie
- stwierdza wójt.

W ciągu najbliższych tygodni odbędzie się specjalna sesja Rady Gmi­
ny Lipka poświęcona sprawom oświatowym.
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Większe podatki
Dziewiętnastego listopada Zarząd Gminy Lipka zaakceptował przed­

stawiony mu projekt budżetu na rok 2000. Naturalnie może on jeszcze 
zostać zmodyfikowany przez poszczególne komisje i radę gminy, ale 
z tego, co na razie ustalono wynika, że stawki podatków i opłat lokalnych 
(od nieruchomości, środków transportu i posiadania psów) wzrosną o dzie­
sięć procent. Zadania inw estycyjne przew idziane na przyszły rok to 
dalsza budowa kanalizacji sanitarnej i rozpoczęcie budowy gimnazjum 
w Lipce.

■7. Ziach

PE PE DE J.A. 
ui ZŁOTOUIIE

Centrum  H an d low o-U słu gow e  
Skład Handlowy, ul. Norwida 

TEL. 263 30 46, 263 30 47 w. 47 i
O fe r u je :

d« sze ro k i a so rtym en t w y ro b ó w  firm y  W U R T H

•  ś ruby
• w k rę ty  d o  d re w n a , p la s tiku , m e ta lu , p ły t,
•  p ia n k i uszcze ln ia jące ,
•  o d rdze w ia cze ,
•  osadzacze clo łożysk
• zm yw acze  d o  ży w ic
•  KO M PLEKSO W E ZAO PATR ZEN IE STO LARNI 

I Z A K Ł A D Ó W  M E C H A N IC Z N Y C H

I •l i  NOWOŚĆ!!!
K O T Ł Y  G R Z E W C Z E  T Y P U  E K O -F U W I

•  k le je  d o  d re w n a  f irm y  KLE IBER IT
• TAŚM Y O P A K O W A N IO W E  PO ATR AKC YJN YC H  C ENACH

•  D R ZW I I O K N A  W  C EN AC H  FABRYC ZN YCH

d o  e k o n o m ic z n e g o , e k o lo g ic z n e g o  
z g a z o w a n ia  d re w n a  o d p a d o w e g o  i  d o  

u ty liz a c ji  o d p a d ó w  p o ś c ie k o w y c h  
W  k a ż d ą  s o b o tę  o d  g o d z in y  1 0 .0 0  

p o k a z  s p a la n ia

Z ap raszam y o d  p o n ie d z ia łk u  d o  p ią tk u  w  g od z . 9 ()0 -1 7 °°  w  so b o ty  w  g od z . 9°° -1 3 °°
PRZYJMUJEMY ZAMÓWIENIA NA:

• PŁYTĘ W IÓROW Ą I SKLĘJKĘ W O DO O DPO RNĄ, SUCHOTRWAŁĄ,
• DRZEWA I KRZEW Y OW OCOW E ZE SZKÓŁEK LICENCJONOW ANYCH

Sprzedaż również w systemie ratalnym!!! Firma Lukas
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W Dożywocie
dla działaczy Sparty

T re n e r p i łk a r z y  S p a rty  Z ło tó w  o ra z  k ie ro w n ik  sekc ji p i łk a r s k ie j  
z o s ta li d o żyw o tn io  o d su n ięc i od  p e łn io n y c h  fu n k c ji.  T a k ą  decyzję  
p o d ją ł  W y d z ia ł D ys cy p lin y  p ils k ie g o  O Z P N . O b a j d z ia ła c z e  n ie  
p r z y z n a ją  się do z a rz u c a n y c h  im  czynów .

S
prawa meczu piłkarskiego Sparta Złotów - 
Drawa Krzyż była przedmiotem nadzwyczaj­
nego posiedzen ia  W ydziału D yscypliny 
OZPN. Przypomnijmy, że w wyniku awantur, ja ­

kie wybuchły po meczu w szatni doszło do pobicia 
dwóch sędziów prowadzących spotkanie. Rzeko­
mo sędziów pobił trener Sparty Marek Laska oraz 
Wojciech Pająk, kierownik sekcji. Nie potwierdza 
tego, ani temu nie zaprzecza, złotowska policja, 
która w tej sprawie prowadzi śledztwo. Mimo to 
Wydział Dyscypliny przeprowadził w tej sprawie 
własne dochodzenie, opierając się głównie na rela­
cji poszkodow anych sędziów. W jego  wyniku 
członkowie wydziału postanowili dożywotnio za­
kazać Markowi Lasce i Wojciechowi Pająkowi peł­
nienia dotychczasowych funkcji.

Tak surow e kary, zdaniem  szefa W ydziału
D yscypliny  H enryka S ienkiew icza, nałożono 
przede wszystkim ze względu na coraz częstsze na 
naszym terenie chuligańskie wybryki.

- Nie możemy tego dłużej tolerować, czas, 
aby na stadionach zapanował spokój - powiedział 
H. Sienkiewicz.

W tym miejscu należy dodać, że tydzień wcze­
śniej odbyło się nadzwyczajne posiedzenie Zarzą­
du klubu w tej sprawie. W jego trakcie przesłucha­
no obu działaczy, którzy nie przyznali się do 
popełnionych czynów. Jeden z członków zarządu 
złożył nawet wniosek o odwołanie trenera Sparty, 
jednak skończyło się tylko na naganie dla Marka 
Laski i upomnieniu dla Wojciecha Pająka. W nio­
sek o odwołanie został wycofany po tym, jak  przy­
pomniano przypadek jednego z pracowników klu­
bu, który, mimo że został skazany wyrokiem sądu 
za popełniony czyn, z klubu nie został usunięty. 

Decyzje karzące działaczy Sparty nie były je ­

dynymi jakie podjęto na posiedzeniu Wydziału 
Dyscypliny. Ku uciesze kibiców Wydział Gier zwe­
ryfikował wynik meczu Sparta - Drawa i nakazał 
powtórzenie spotkania wiosną. Wydział w uzasad­
nieniu swojej decyzji napisał, że przyczyną po­
wtórzenia spotkania jest przedwczesne zakończe­
nie meczu przez głównego arbitra. Nie wiadomo 
jednak, czy spotkanie obejrzą kibice, bowiem 
OZPN zamknął stadion do czasu przedstawienia 
przez władze klubu planu zabezpieczenia zawodów.

W sprawie bezpieczeństwa na obiektach spor­
towych odbyło się spotkanie przedstawicieli władz 
klubu z komendantem złotowskiej policji. Poru­
szono na nim m.in. sprawę osób pełniących funk­
cje ochroniarzy. Zdaniem  policji władze klubu 
powinny lepiej wybierać ludzi do pełnienia tego 
rodzaju obowiązków.

Wracając do decyzji W ydziału Dyscypliny, 
władze klubu Sparty zapowiedziały, że będą odwo­
ływać się od tej decyzji, gdyż ich zdaniem kary są 
zbyt surowe.

•M L
* * *

A oto co o nałożonych karach m yślą inni:
Andrzej Maj, dyrektor Szkoły Podstawowej 
Nr 2 i Gimnazjum w Złotowie, trener junio­
rów Sparty:

- Jako działacz klubowy dosyć trudno wypo­
wiadać mi się na temat decyzji OZPN, zwłaszcza, 
że ktoś może mi zarzucić, że kalam własne gniaz­
do. N iem niej uważam, że  w sporcie element 
wychowawczy spełnia bardzo ważną rolę i nie może 
dochodzić do sytuacji, kiedy trener bije sędziego, 
nawet wtedy, kiedy ten ewidentnie drukuje wynik 
meczu. Ja po spotkaniu również czułem bezsil­
ność wobec decyzji sędziego, mnie również 
ogarnęła mnie złość i jestem  w stanie zrozumieć,

co czul trener Sparty, jednak są pewne granice, 
których nie wolno przekroczyć. Inna sprawa, że 
organizator nie zapewnił bezpieczeństwa na sta­
dionie, czego efekty wszyscy znają. Nie uważam, 
aby kary nałożone na działaczy klubu były za su­
rowe. Będąc nauczycielem za uderzenie dziecka 
tracę prawo wykonywania zawodu.
Janusz Patriak, trener siatkarek Sparty Zlo­
tów, nauczyciel:

- Nie byłem na meczu i trudno mi ocenić, czv 
kary były słuszne czy też nie. Przebieg wydarzeń 
znam z tzw. drugiej ręki. Jeśli rzeczywiście doszło 
do pobicia sędziów, uważam, że kary powinny być 
nałożone, gdyż boisko to nie miejsce na cham­
stwo. Pozostaje jednak pytanie, czy kary winfi, ‘ 
być tak surowe? Moim zdaniem ludziom pow innc' 
się dać jeszcze szansę. Przecież każdy z nas popeł­
nia jakieś błędy. Decyzja o dożywotnim zakazie 
pełnienia funkcji dla tych osób jest niewątpliwą 
tragedią, zamyka im drzwi do działania. Szkoda, 
że sprawy przyjęły taki obrót.
Dariusz K ubicki, dziennikarz G azety  
W yborczej, mieszkaniec Złotowa:

- Uważam, że kary nałożone przez Wydział 
Dyscypliny są ze wszech miar słuszne. Na stadio­
nach nie ma miejsca na chuligańskie wybryki, nie 
można pozwolić, aby chamstwo rządziło na spor­
towych obiektach. Skandaliczne jest to, że sędziów 
pobili działacze klubu, trener i kierownik sekcji, 
osoby, które powinny służyć przykładem młodvm 
ludziom chcącym uprawiać sport. To co wydarzy­
ło się na stadionie Sparty nie ma nic wspólnego 
z wychowaniem młodzieży. Szkoda, że z całej tej 
sytuacji odpowiednich wniosków nie wyciągnęły 
władze Sparty, które, moim zdaniem, nałożyły na 
obu panów śmiesznie kary.

Dnia 6 grudnia br. 
(poniedziałek) w  godzinach  

15 -1 7  w  biurze Parlam entarno  
- Sam orządowym  SLD  

w  Z łotow ie, al. Piasta 32 
I piętro p. 32 (budynek PPPD ) 

przyjm ować będzie skargi 
i zażalenia m ieszkańców  

w icem arszałek SENATU RP  

pan Tadeusz Rzemykowski.

Telefoniczne inform acje w  tej 
sprawie uzyskać m ożna  

w  poniedziałki, środy i piątki 
w godz. 14-16 pod num erem  

telefonu 263 34-75.

Biuro Parlamentarno 
- Sam orządow e SLD

Andrzejkowe smakołyki
Na kilka dni przed 30 listopa­
da, w ubiegły piątek zostały 
zorganizowane w Lipce szkolne 
„Andrzejki

Z
myślą o uczniach spoza Lipki, którzy po 
południu nie bardzo mogliby uczestniczyć 
w zabawie, „andrzejkowe” rozrywki roz­
poczęły się po trzeciej lekcji. Szkoła znowu zmie­

niła się w przybytek atrakcji wszelakich: był m.in. 
salon wróżb, loteria fantowa, sprzedawano czaro­
dziejskie czapeczki, grano w szachy i oglądano 
występy kabaretu „M ierniacz” . Odbył się też kon­
kurs wiedzy o Lipce. Jednak, zdaniem wielu, głów­
ną atrakcją były sm akowite wypieki, które kel­
nerki serwowały w dwóch kawiarniach. Twórcą 
rolady, tęczy, wianuszka i pysznego ciastkowca 
był Łukasz Dubaj (któremu w jednym  z poprzed­
nich numerów „AL.” złośliwy, pozbawiony cukier­
n icz y ch  u m ie ję tn o śc i,  c h o c h lik  d ru k a rsk i 
zniekształcił nazwisko, za co w imieniu redakcji 
p rzep ra szam ). Ł u k aszo w i pom agali K am ila 
Radosz i Przemysław Oszczypała.

UJuanna Złach

( j  a /e  - f jf tr e tó z u tr a a a

K ujanhi 66 * teł. (067) 266 74 90

czynne codziennie: od 131—  do 2 2 —* 
organizujemy:

- przyjęcia weselne,
- imprezy okolicznościowe,

- bankiety.

Szczegółowe inform acje 
m ożna uzyskać

p o d  numerem teł. (067) 266 74 90



Pomału do przodu

I
 K o le jn y  o d d z ia ł  z ło to w ­

s k ie g o  s z p i ta la  z o s ta ł  w y ­
r e m o n to w a n y  i o d n o w io n y . 
D z iś  o d d z ia ł  d z ie c ię c y  
w  n ic z y m  n ie  p r z y p o m in a  
te g o  s p r z e d  k i lk u  m ies ięcy .

Remont oddziału rozpoczął się latem br. Dy­
rekcja szpitala nie ukrywa, że decyzja o remoncie 
była spowodowana naciskami Sanepidu, który co 
jakiś czas przypominał, że oddział dziecięcy nie 
spełnia obowiązujących norm sanitarnych. Chcąc 
zmniejszyć koszty, remontem zajęła się specjalna 
grupa remontowo-budowlana złożona z pracow­
ników na stałe zatrudnionych w szpitalu. Zastęp­
ca dyrektora Jerzy Janiak przyznaje, że grupę 
stworzono z osób, które zostały skierowane do 
szpitala na roboty publiczne. Kiedy się sprawdzi­
li, mężczyzn zatrudniono w szpitalu na stałe. 
Obecnie praktycznie każde prace budowlane szpi­
tal wykonuje we własnym zakresie.

Remont oddziału dziecięcego pochłonął około 
150 tysięcy złotych. Za tę kwotę przebudowano

aczną część pomieszczeń, wybudowano nową 
kuchnię i łazienki, odnowiono poszczególne sale, 
które dziś w niczym nie przypominają szpitala. 
Ściany pokryto specjalną farbą zmywalną, odcho­
dząc od tradycyjnych kafelek. Na podłodze poło­
żono specjalną w ykładzinę antypoślizgową. 
Łazienki i sanitariaty również wykonano na naj­
w yższym  poziom ie. Są prysznice i w anna. 
Oddział zyskał także świetlicę z prawdziwego 
zdarzenia i jadalnię dla małych pacjentów.

Po zakończeniu remontu oddziału dziecię­
cego fron t robó t p rzen ió sł się na oddzia ł 
psychiatryczny. Dyrekcja szpitala tu również 
planuje gruntowny remont, łącznie z wymianą 
okien i ociepleniem budynku.

W przyszłym roku główny cel jaki stoi przed 
Szpitalem Powiatowym to montaż windy towaro­
wo-osobowej. Koszt inwestycji sięgnie około 250 
tysięcy złotych, jednak, jak mówi dyrektor Janiak, 
winda w szpitalu jest niezbędna. Winda będzie za­
montowana w głównym budynku szpitala, tak, że 
hory bezpośrednio z karetki zostanie przetrans- 
jrtowany bądź to na blok operacyjny, bądź na 

odział ginekologiczno - położniczy, bądź na chirur­
gię. Co do oddziału ginekologicznego to plan 
remontów zakłada, że oddział chirurgii męskiej 
zostanie usytuowany na drugim piętrze łącznie 
z chirurgią żeńską, natomiast pierwsze piętro w po­
łowie zajmie ginekologia i oddział intensywnej opieki 
medycznej. Obecnie tzw. OIOM mieści się zaled­
wie w jednej sali. W tym miejscu trzeba podkreślić, 
że złotowski OIOM jest jedynym tego rodzaju 
oddziałem na terenie byłego województwa pilskie­
go, pomijając szpital wojewódzki.

P o w i a t o w a  S t a c j a  S a n i t a r n o  - E p i d e m i o l o g i c z n a  
w  Z ło to w ie  s k ła d a  s e r d e c z n e  p o d z ię k o w a n ia :  

J a n u s z o w i T u sch ik , Z b ig n ie w o w i B e ta ń sk ie m u ,  
O k r ęg o w ej S p ó łd z ie ln i  M le c z a r sk ie j  w  Z ło to w ie , 

M ic h a ło w i A d a m cz a k o w i
z a  p o m o c  w  z o r g a n iz o w a n iu  u r o c z y s t o ś c i  z w ią z a n y c h  

z o b c h o d e m  R o k u  S e n io r a  
w  d n iu  9 .1 1 .1 9 9 9  r o k u .

Największe wyzwanie jakie stoi przed dy­
rekcją szpitala to remont bloku operacyjnego. 
Aby ten cel zrealizować, potrzebnych jest około 
milion złotych! Aktualnie taka kwota jest poza 
zasięgiem złotowskiego szpitala, a zdaniem dy­
rektora Janiaka, remont bloku jest konieczny i na­
leży go wykonać w jak  najkrótszym terminie. 
Inna poważna inwestycja, do której przymierza 
się szpital, to modernizacja kotłowni i przejście 
z ogrzewania tradycyjnego na gaz. Tu także pie­
niądze, jakie wchodzą w grę, nie są małe -1,2 min 
złotych. Dyrektor Janiak ma jednak nadzieję, że 
połowę kosztów związanych z realizacją zamie­
rzenia pokryje Wojewódzki Fundusz Ochrony 
Środowiska w  formie bezzwrotnej pożyczki.

Plan inwestycyjny zakłada, że wszystkie 
wspomniane przedsięwzięcia należałoby zreali­
zować do 2001 roku. Dla wielu ten okres jest 
mało realny, uważając, że w kasie powiatu nie 
starczy pieniędzy. Dyrekcja szpitala przyzna­
je, że zamierzenia są ambitne, zaznaczając, że 
jest to niezbędne minimum gwarantujące szpi­
talowi dalszy rozwój.

■ Tekst i fot. ML

I ty możesz zostać 
św iętym  M ik o ła je m

D om  D ziecka  w Jas trow iu  jak o  jed en  
z dwóch domów dziecka w Polsce otrzyma dary, 
które zostaną zebrane w czasie akcji „I ty mo­
żesz zostać św. Mikołajem”. Organizatorem akcji 
jest Telewizja Polska program II. 4 grudnia wszy­
scy mieszkańcy domu wezm ą udział w wielkiej 
imprezie, która odbędzie się w Poznaniu. W ła­
śnie tam na ręce dyrektora zostaną złożone pie­
niądze i inne podarki od sponsorów.

Akcja jeszcze na dobre się nie rozpoczęła, 
a do dyrektora już dzwonią najróżniejsi produ­
cenci, którzy chcieliby wspomóc działalność in­
stytucji. Kto wie, czy dzięki temu nie poprawi 
się sytuacja jastroweckiego domu? Ale nie łudź­
my się, z pewnością i tak nie będzie to wystar­
czało na normalne funkcjonowanie placówki.

Zapraszam y wszystkich przed telewizory 
4 grudnia.

•KK

Szansa na pracę
W T a rn ó w c e  p o w s t a ł  k o ­
le jn y  z a k ła d ,  k tó r y  p r o d u ­
k u je  r e k la m ó w k i  j e d n o ­
r a z o w e . C zy  j e s t  to  s z a n s a  
d l a  m ie s z k a ń c ó w  g m in y , 
k tó r z y  s z u k a ją  p r a c y ?

Ta nowa firma zatrudnia obecnie 17 osób 
z terenu powiatu złotowskiego; z Krajenki, Zło­
towa, Ptuszy, Jastrowia i Tarnówki. W łaścicie­
le zatrudnili 10 osób z III grupą inwalidzką.
- Chcemy zwiększyć zatrudnienie do 22 osób
- mówi w łaściciel firmy Zbigniew  Traczyk.
- W ten sposób powstanie zakład pracy chronionej.

F irm a zajm uje się w y tw arzan iem  folii 
HDPE, która wykorzystywana jest do produk­
cji reklamówek jednorazowych. Praca nie jest 
ciężka, ale za to monotonna. Dlaczego zakład 
powstał akurat w Tarnówce? - Po pierwsze dla­
tego, że pochodzę z Tarnówki - odpowiada pan 
Traczyk. - Po drugie, budynek, który dzierża­
wię, należy do moich rodziców. No i co najważ­
niejsze istnieje możliwość dalszego rozwoju fir­
my. Zamierzam niedługo otworzyć kolejną linię 
produkcyjną. Za swoją pracę każdy otrzymuje 
podstawową pensję i premię uznaniową, która 
dochodzi do 200%. Czy Tamówczanie m ają 
szansą na znalezienie pracy? Tak, bowiem pan 
Traczyk najchętniej zatrudniłby osoby z Tar­
nówki. - Nie byłoby problemów z dojazdem, 
a ten jest najbardziej uciążliwy - dodaje. Udało 
nam się także dowiedzieć, że do pracy będą 
przyjmowani nie tylko inwalidzi.

■ Tekst i foto: KK
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- oświetlenie
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A NACZELNE ZADANIE

O tym, że można uczyć się w ja ­
snych i przestronnych salach, 
korzystać z pięknych toalet, 
chodzić szerokimi korytarzami 
wiedzą już uczniowie krajeń­
skiego „spożywczaka”, a także 
uczniowie Szkoły Podstawowej 
w Świętej. Niedługo przekonać 
się o tym będą mogli także 
uczniowie Zespołu Szkół Zawo­
dowych w Jastrowiu.

W
 Zespole Szkół Zawodowych w Jastro­
wiu uczy się 558 uczniów z terenu po­
wiatu i nie tylko. B udynek szkoły 
mieści się w dawnym klasztorze, w którym wygo­

spodarowano tylko 9 sal lekcyjnych. Uczniowie 
mają także do dyspozycji niewymiarową salę gim­
nastyczną, stołówkę, która mieści się w piwnicy 
oraz warsztaty zawodowe. Zarówno sanitariaty, 
jak  i kompleks kuchenny nie spełniają obecnych 
wymogów sanitarnych. „Sanepid” wyraża zgodę 
na tymczasowe funkcjonowanie kuchni, mając na 
uwadze to, że już  niedługo ma zostać oddana druga 
część szkoły z zupełnie nowym zapleczem sani- 
tamo-kuchennym. Kiedy to nastąpi? - Zależy mi 
bardzo, by ukończyć nową szkołę - mówi dyrektor 
ZSZ Roman Kępa. - W starej części już  się nie 
mieścimy. Moim pierwszym i naczelnym zada­
niem jest to, aby 1 września 2000 uczniowie mogli 
wejść już  do nowych klas. Według dyrektora nowa 
szkoła będzie spełniała już wszystkie wymogi bez­
pieczeństwa i higieny pracy. Są to już  standardy, 
a nie jakieś specjalne rewelacje. Oddanie nowej 
szkoły rozwiąże problemy lokalowe.

W nowej części szkoły będzie kolejnych 8 sal 
lekcyjnych, każda z zapleczem dla nauczyciela. 
Będzie tam również kompleks żywieniowy, czyli 
funkcyjnie urządzona kuchnia i stołówka, w piw­
nicach będą szatnie.

Budowę budynku rozpoczęto pod koniec lat 
osiemdziesiątych, kiedy dyrektorem był Mieczy­
sław Borkowski. Jednak ze względów oszczędno­
ściow ych  m usiano  p race przerw ać . Do tego 
m om entu postaw iono fundam enty  i położono 
dach. Po trzech latach, kiedy dyrektorem został 
pan Kępa, prace wznowiono. Teraz budowa cały 
czas się posuwa naprzód.

UKK

o lb u d ' P rz e d s ię b io rs tw o
W ie lo b ra n ż o w e

BUDŻETY PRZETRWANIA
Do nowego roku pozostało już niewiele czasu, więc wszystkie zarządy 
gminne i miejskie ostro zabrały się do pracy, by przygotować projekty 
przyszłorocznych budżetów. W kilku najbliższych numerach przedstawi­
my Państwu najważniejsze inwestycje, jakich wykonanie zaplanowano w 
poszczególnych gminach. Przypominamy jednak, że są to tylko propozycje, 
które ostatecznie muszą zostać zaakceptowane przez rady.

W
 Jastrowiu projekt budżetu został 
uchwalony przez Zarząd w dniu 15 li­
stopada bieżącego roku i w tej chwili 
jest przedmiotem dokładnych analiz, które pro­

wadzą poszczególne komisje rady. Przyszłorocz­
ny budżet, jak mówi burmistrz Ryszard Sikora, jest 
budżetem słabym. Co to oznacza? Dochody w ła­
sne, które stanowią 50% całego budżetu, wyniosą 
o 10% więcej niż w tym roku, natomiast dotacje 
z zewnątrz utrzym ają się na tym samym pozio­
mie albo nieznacznie wzrosną. Zaplanowano czte­
ry dodatkowe źródła dochodu. Pierwsze to sub­
wencja podstawowa, która w roku I999 wyniosła 
16.8I9 zł, natomiast w przyszłym roku będzie to 
tylko I.624 zł. Druga subwencja rekompensująca 
subwencję ogólną z tytułu ulg i zwolnień ustawo­
wych będzie wynosiła 249.000 zł (w 1999 roku 
wynosiła 302.000 zł). Subwencja z tytułu podat­
ków od środków transportowych jako jedyna ule­
gnie znacznemu zwiększeniu o 15% w stosunku do 
tegorocznej. Subwencja oświatowa ulega zwiększe­
niu porównywalnie o 7%, a wydatki o 16%.

W przyszłorocznym budżecie nie zaplanowa­
no żadnych nowych pożyczek. Gmina spłaca już 
dwie. Pierwszą, za m odernizację kotłowni węglo­
wych (jest to inwestycja z 1998 roku, a miesięcz­
ne raty wynoszą około 10 tys. złotych (7,5 tys. zł 
+ odsetki,. Druga pożyczka została zaciągnięta na 
budowę hali sportowo-widowiskowej. Rata w roku 
2000 wynosi 350 tys. zl.

Ostatecznie projekt budżetu przewiduje, że 
dochód będzie wynosić 11809.984 zł, natomiast 
wydatki 11239.984 zł. R óżnica, która wynosi 
570.000 zł zostanie przeznaczona na spłatę i ob­
sługę zaciągniętych kredytów. Na inwestycje prze­
znaczono 150 tys. złotych, za które gmina chce 
zmodernizować most w Nadarzycach (50.000 zł), 
rozpocząć budowę kanalizacji przy ulicy Liszka 
(40.000 zł), zmodernizować kotłownię węglową 
przy ulicy Roosevelta (10.000 zł), uzbroić w wodę 
nowe tereny pod zabudowę (20.000 zł), ogrodzić 
cmentarz w Sypniewie (9.500 zł), a także zakupić 
niezbędne już  komputery i kserokopiarkę do Urzę­
du Gminy (20.000 zł).

- Budżet jes t budżetem przetrwania, a nie roz­
woju - komentuje trudną sytuację gminy burmistrz 
Sikora. - Pomoc państwa jes t z roku na rok mniej­
sza, natomiast zadań i obowiązków przybywa.

R
ównież Zarząd Miejski Krajenki przyjął 
projekt przyszłorocznego budżetu. Zapla­
nowano, że dochody w roku 2000 wynio­
są 7146.000 zł, wiadomo jednak, że potrzeby, które 

zgłoszono, były o wiele większe. Dochody obli­
czono na podstawie średnich wskaźników. Najważ­
niejsze inwestycje przyszłoroczne, jakie zaplano­
wano w projekcie, to między innymi kontynuacja 
budowy sieci kanalizacyjnej na ulicy Łódzkiej i Ja­
giełły (na ten cel przeznaczono około 170 ty 
złotych). Następna inwestycja dotyczy kontynu 
acji sieci gazowej na terenie wsi Augustowo i Głub- 
czyn, na co przeznaczono około 130 tys. zł. Mogą 
się cieszyć również uczniowie z Głubczyna, bo­
wiem dalej będą prowadzone roboty w ich przy­
szłej sali gimnastycznej (100 tys. zł). W realizacji 
znajdą się również inne, mniejsze inwestycje.

Gmina Krajenka ma zaciągniętą tylko jedną po­
życzkę. Kredyt został przeznaczony na budowę sali 
gimnastycznej w Głubczynie i wynosi on 200.000 zło­
tych. Będzie spłacany przez najbliższe 3 lata w syste­
mie rocznym. Pierwsza rata w wysokości 1/3 kredytu 
plus odsetki będzie zapłacona w czerwcu 2000 roku.

Prócz środków własnych, które gmina musi 
wypracować sama, budżet będzie również zasilony 
przez dotacje zewnętrzne. W roku 2000 ogólna 
suma subwencji wynosi 3661.948 złotych, w roku 
bieżącym  suma ta wynosiła 3571.046 zł. 1 tak 
z subw encji rekom pensującej gm ina o trzym a 
231.000 zł (w tym roku było 201.742 zł), subwen­
cja oświatowa wyniesie 2937.401 zł (w roku 1999 
było to 2836.105 zł), zaś subwencję podstawowa 
zaplanowano na 492.727 zł, gdy w bieżącym roi 
wynosiła ona 443.199 złotych.
- Jest to bardzo skromny budżet - podsumowuje 
burmistrz Marian Lashmann. - Bardzo trudno pla­
nować nam przyszłość, gdy nie znamy wskaźni­
ków. Zadań coraz więcej, pieniędzy coraz mniej.
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tel./fax (067 , 266 3412, tel. kom. 090666460

Złotow ski Dom K u ltu ry i H ospicjum  Św. E lżbiety w Złotowie 
og łasza ją  kolejną edycję akcji h um an itarn ej

„DAR SERCA”.
Akcja ta  m a na celu pozyskan ie środków  finansowych, które przeznaczon e  

zostaną  na rzecz złotow skiego hospicjum . Zw racam y się do w szystkich  lu dzi 
wielkiego serca o finansow e w sparcie złotow skiego hospicjum . O fiarując k ażdą  

złotów kę pom agam y ludziom  obłożnie chorym, k tórzy zn a jdu ją  się p o d  trosk liw ą  
opieką. Pom agając innym  możemy liczyć, że może nam  ktoś pom oże w życiow ej 

potrzebie, zw łaszcza  wtedy, gdy będziem y sta rsi i n iedołężni. P ien iądze prosim y  
przekazyw ać na konto: Z łotow skiego Domu K ultury lub H ospicjum  w Złotowie.

N r kon ta  Z łotow skiego Domu K ultury  
- Bank Pekao S.A. O/Złotów  

11001281-1414-2101-111-0 z  dopiskiem  „D ar S erca”.
N r kon ta  hospicjum  - P ekao S.A. O/Złotów 11001281-50034-2101-111-0. 

Podsum owanie akcji n astąp i 5 lutego 2000 roku  
w sa li k in a  „Rodło” o godzin ie 16°“.
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Noclegownia
już otwarta

W Złotowie już od kilkunastu 
dni funkcjonuje noclegownia 
dla bezdomnych, o czym infor­
mowaliśmy Państwa w 43 nume­
rze „A.L. ”. Postanowiliśmy 
sprawdzić, jak działa.

Z
łotowska noclegownia mieści się w bu­
dynku niedaleko Szkoły Podstawowej nr 2 
w Złotowie. Pomieszczenia przerobiono na 
sypialnie, w których ustawiono szpitalne łóżka. 

Jest tam również kuchnia, prysznic i toalety. W po- 
m ie sz cz e n ia ch  sy p ia ln y c h  p rzy g o to w an o  
12 miejsc, 10 dla mężczyzn i 2 w osobnym pokoju 
dla kobiet. Jednak jak  dotąd nie było żadnej kobie­
ty szukającej schronienia. Jeśli zaś chodzi o męż­
czyzn, nie ma ich tylu, ilu przewidywano. Kierow­
nik M ie jsk ieg o  O śro d k a  P om ocy  
Społecznej wydał jak dotąd tylko 4 skie­
row ania. Z pośród tych osób stale 
•.noclegu korzysta dwóch bezdom ­
nych. Jednym z nich jest pan Henryk.
- Jestem  po rozw odzie  z eksm isją  
- mówi pan Henryk. - Od momentu 
wymeldowania zacząłem się tułać po 
znajomych, rodzinie. Czasami spałem 
również w kanałach ciepłowniczych.
Pan Henryk od 6 lat korzysta z go­
ścinności różnych osób. Zajm uje się 
sprzedażą złomu, który zbiera od róż­
nych ludzi. Dostaje również bony na 
żywność od M iejskiego Ośrodka Po­
m ocy Społecznej. Na moje pytanie, 
czy szuka sobie pracy, odpow iada:

& ZAKŁAD PRODUKCYJNO - HANDLOWY

STYL

- Kto przyjm ie 52-letniego człowieka do pracy? 
Szukają tylko młodych. Z pracą jest bardzo cięż­
ko. Pan Henryk złożył w niosek o przyznanie 
mieszkania, które może otrzyma na wiosnę, a do 
tego czasu będzie korzystał z noclegowni. - Żona 
nie chciała ze m ną żyć, bo piłem  - dodaje na 
koniec - ale teraz ju ż  od 3 tygodni nie robię tego. 
Staram się unikać towarzystwa, w którym mu- 
siałbym znów zacząć pić.

Do noclegowni przyszła również osoba, która 
ostatnio była zam eldowana poza miastem. Nie 
została przyjęta. Zdarzały się również sytuacje, 
gdy bezdomni przybywali do noclegowni z alko­
holem, myśląc, że mogą tu popić i porozrabiać. 
Porządku strzeże jednak trzech opiekunów, któ­
rzy pełnią całodobowe dyżury. Nie było jednak 
większych problemów. Również mieszkańcy po­
bliskich domostw nie skarżą się na uciążliwość 
towarzystwa schroniska dla bezdomnych. Nocle­
gownia funkcjonuje dobrze, choć jest jeszcze wiele 
potrzeb, jak  lodówka, pralka czy telewizor.
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Na zdjęciu: 
Mieszkaniec noclegowni. (fot.KK)
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„Gimnazjum .
moich marzeń"
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W
iosną bieżącego roku M inister Edu­
kacji Narodowej ogłosił dla uczniów 
klas szóstych konkurs pod tytułem 
„G im nazjum  m oich m arzeń” . M ożna było 

napisać wiersz, opowiadanie, piosenkę, nama­
lować obraz, zaprojektować logo. Przyszli gim­
nazjaliści szybko zabrali się do pracy. Gimna­
zjalna komisja konkursowa przy Gimnazjum nr 1 
w Złotowie wybrała 5 prac, które następnie 
przesłała do kuratorium w Poznaniu. Tam z kolei 
wybrano 5 kolejnych prac, które przesłano do 
ministerstwa do Warszawy. W śród wojewódz­
kich laureatów znalazła się również uczennica 
złotowskiego gimnazjum Ania Glugla. Dzięki 
dyrekcji szkoły Ania mogła pojechać na oficjal­
ne wręczenie nagród do Warszawy. Za swoją 
pracę, którą było logo (widoczne na zdjęciu) 
uczennica otrzym ała.....książkę pt. „Przedwio­
śnie” St. Żeromskiego. Najwspanialszą nagrodą 
okazał się jednak sam wyjazd do stolicy, bo co 
biednej gimnazjalistce po „Przedwiośniu”?

UKK

Na zdjęciu: Ania na tle wykonanego 
przez siebie logo. (Foto: E.GIugla)

r
P.H. ktibeltt Kictiśnikoii

Leopold Stypa 
89-410 Więcbork 
tel./fax (052) 3897126

77 -4 0 0  Złotów, 
ul. Wojska Polskiego 23  

te l. (0 6 7 ) 263-78-57  
kom. 0-60 424 -50 -28

komputery, drukarki
• materiały eksploatacyjne
• oprogramowanie
• akcesoria komputerowe 

usługi informatyczne 
arł. szkolne i papiernicze

Uodparnianie 
-komputerów 

na PR 2000

Producent okien i drzwi z PCV 
z niemieckiego systemu ALUPLAST IDEAŁ 2000 
i okucia niemieckiej firmy „ROTO” 
oraz rolet zewnętrznych z PCV i aluminium

aluplast'
IDEAŁ 2 0 0 0
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. Przy pustych 
trybunach

Nieliczni widzowie, którzy przy­
byli we wtorek 23 listopada do 
hali widowiskowo- sportowej 
w Jastrowiu, wspominali pięk­
ne festiwalowe dni „Bukowiń­
skich Spotkań”. Na płycie bo­
iska śpiewał i grał znakomity 
zespół „Dżereło” z ukraińskiego 
miasta Czerniowce.

Z
espól „Dżereło” znany jest w Jastrowiu. 
W Folklorystycznym Festiwalu „Bukowińskie 
Spotkania” uczestniczy! 3 razy i zawsze 
jego  występy cieszyły się dużym powodzeniem. 

Prócz ukraińskich pieśni i piosenek ludowych za­
wsze miał w repertuarze znane utwory polskie, te 
ludowe i te, które dzisiaj nazywamy biesiadnymi. 
„Hej, sokoły” i „Jak szybko mijają chwile” śpiewał 
z zespołem cały amfiteatr. Od oklasków bolały 
dłonie, a bisy nadwyrężały wspaniałe głosy. W hali 
nie było tej atmosfery, choć muzycy i pieśniarze 
nie szczędzili wysiłku i dali piękny koncert. Może 
dlatego, że akustyka hal sportowych nie sprzyja 
wydobyciu subtelnego tonu instrumentów i barw­
nego brzmienia głosów, może brakuje reflektorów 
i sceny. Ale koncert był udany. Jeszcze raz podzi­
wialiśm y sprawność i profesjonalne wykonanie 
utworów muzycznych z licznymi solowymi popi­
sami, a także mocne brzmienie pięknie dobranych 
głosów żeńskich i męskich.

Zespół „Dżereło” („Źródło”) powstał 20 lat 
temu. Składa się z 16 wykonawców - śpiewaków 
i instrumentalistów, pracowników szkoły pedago­
gicznej i innych czemiowieckich szkół. Ponieważ 
w jego repertuarze obok utworów ludowych znaj­
dują się również pieśni bukowińskich kompozyto­
rów, zaproszono tych sympatycznych wykonaw­
ców na festiwal do Jastrowia. Podczas swojego 
dwudziestolecia podziwiała zespół nie tylko Buko­
wina, ale ludzie w wielu regionach Ukrainy. W tym 
roku artyści wystąpili w Rumuni i na Węgrzech.

Organizatorem obecnego tourne zespołu jest 
Pilski Dom Kultury, z zawsze niezawodnych etno­
grafem, Zbigniewem Kowalskim. Od niego dowie­
działem  się, że jas tro w sk i koncert rozpoczął 
objazd ukraińskich wykonawców. Zespół „Dżere­
ło ” o b e jrza ła  je s z c z e  p u b liczn o ść  D raw ska, 
Wronek, Wyrzyska, Nowej Soli i Piły.

Ci co nie przybyli we wtorek do jastrowskiej 
hali niech żałują. Może nie wszyscy wiedzieli. Pla­
katy pokazały się w mieście dość późno, a indywi­
dualnych zaproszeń w ogóle nie było. Sprzedano 71 
biletów (cena tylko 2,- zł), a miejsc jest prawie 400.

■ Tekst i zdjęcie Roman Koenig

Zespół Wokalno-Instrumentalny „Dżereło” 
z Ukrainy p od czas koncertu w Jastrowiu.

Wszystko na sprzedaż

W złotowskim muzeum nie lada 
atrakcja. Szopki, bombki, 
świąteczne obrazki - wszystko 
ręcznie wykonane, na dodatek 
do kupienia.

C
icha noc, święta noc... rękodzieło i deko­
racje świąteczne twórców Ziemi Złotow­
skiej” - taki tytuł nosi wystawa, jak ą  zor­
g an izow ano  w M uzeum  Z iem i Z ło to w sk ie j. 

W ystawa, którą oficjalnie otwarto 17 listopada, 
ma charakter świąteczny. Są tu szopki bożonaro­
dzeniowe, ozdoby choinkowe, stroiki, świąteczne 
gobeliny i obrazy - wszystko wykonane przez lo­
kalnych artystów z terenu powiatu złotowskiego. 
Swoje prace wystawili Maria Jaszczyk z Nowin 
w gminie Złotów, Teresa Szapiel i Zbigniew Nie­
wiadomski ze Złotowa, Władysław Rogólski z Okon­
ka, Bronisław Suchy ze Starej Wiśniewki, Jolanta 
Dolat z Krajenki oraz słuchacze Uniwersytetu Lu­
dowego w Radawnicy pod kierunkiem Ireny Iskry.

Największe zainteresowanie zwiedzających 
wzbudzają szopki, które odwołują się nie tylko do 
biblijnego przekazu, ale i elementów folklorystycz­
nych. Prawdziwą atrakcję stanowi szopka wyko­
nana przez studentów Uniwersytetu Ludowego 
z szyszek i kasztanów.

Salon sprzedaży kom puterów
A/fl| A ■ rM 4"  ̂̂ 1  M irosław Smółka * PL Paderewskiego 1 
P  I  A l  lv “ N  7 7 4 0 0  Z ło tuw  ‘ łe l/fax 263 53 08

S E R W I S  ‘ K R O T K I  C Z A S  R E A L I Z A C J I  Z A M Ó W I E N I A

iw ijinnl ftif« w- a a < wnl
procesor - INTEL Celeron '400 
RAM - 32 
HDD-4,3
płyta graficzna 8 MB 
FDD 1,44 
karta dźwiękowa 
Głośniki
klawiatura +mysz 
monitor 15”
Fax Modem 56 K
Napęd DVD 6x (32x)
Skaner

Ciekawostką jest fakt, że prawie wszystkie 
prace są na sprzedaż. Jest to pierwsza tego typu 
wystawa w złotowskim muzeum. Kiedyś próby 
sprzedaży prac naszych artystów podejmował Zło­
towski Dom Kultury, jednak, zdaniem twórców, 
muzeum jest znacznie lepszym punktem handlo- 
wyrr* Małgorzata Chołodowska, dyrektor Muzeum 
podkreśla, że taka formuła wystaw sprzyja pro­
mowaniu miejscowych rzeźbiarzy, malarzy, grafi­
ków. - Mam nadzieję, że możliwość kupna prac 
będzie sprzyjać zapoznawaniu się z dziełami po­
szczególnych autorów. Wierzę, że również dzię­
ki temu sporo artystów, którzy do tej pory się nie 
ujawniali i swoje prace chowali do szafy, teraz 
znacznie chętniej otworzy się na zewnątrz.

Prace znajdujące się na wystawie osiągają róż­
ne ceny: od kilku złotych za ręcznie malowane 
bombki do 950 złotych za jedną z szopek autor­
stwa Bronisława Suchego.

Wystawa potrwa do 17 grudnia. Później eks­
ponaty m uszą trafić do swoich nabywców.

■ Tekst i fot. ML 
Na zdjęciu: szopka bożonarodzeniowa

autorstwa B. Suche}

W ystaw a gołębi 
pocztowych

W dniach od 4 do 5 grudnia bieżącego 
roku w Złotowskim Domu Kultury odbędzie 
się wystawa gołębi pocztowych. Wystawcy, 
którzy przybędą z terenów byłego wojewódz­
twa pilskiego zaprezentują 600 najlepszych 
gołębi. W trakcie wystawy będzie można wziąć 
udział w aukcji, prezentacji filmów i prelek­
cjach dotyczących hodowli gołębi. W pierw­
szy dzień wystawa będzie otwarta w godz. 7:00 
- 20:00, drugiego dnia natomiast od 8:00 do 
16:00. Młodzież i dzieci mają wstęp wolny, 

dorośli będą musieli zapłacić 3 zł.
UKK
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Zdarzyło się w  Okonku
■ PSP w Okonku i działające przy niej To­

warzystwo Przyjaciół Dzieci zakupiły w hur­
towni 2200 kart świątecznych i z niem ałym 
zyskiem (razem 260 zł!) sprzedały je  miesz­
kańcom miasteczka. N iektórzy płacili za nie 
więcej niż było trzeba, podejrzewając - i słusz­
nie - szczytny cel przedsięwzięcia. Jego po­
mysłodawczyni i organizatorka, mgr Małgorza­
ta Kij owiec dziękuje jednak za hojność wszyst­
kim, którzy w świąteczne kartki postanowili 
zaopatrzyć się u uczniów. Pozyskane środki 
zostaną najpraw dopodobniej w ykorzystane 
podczas przyszłorocznej akcji letniej.

■  M-G Komisja Rozwiązywania Proble­
mów Alkoholowych oraz PSP w Okonku orga­
nizują literacki konkurs „List do...” . Prace, 
których autorami mogą być uczniowie podsta­
wówek i gimnazjów, mają w formie listu zawie­
rać „osobiste przemyślenia, przeżycia i doświad­
czenia związane ze skutkami spożywania alko­
holu oraz jego wpływu na życie rodziny lub 
konkretnej osoby” . Prace należy składać u orga­
nizatorów konkursu do 15.12. br. Jego rozwią­
zanie nastąpi w styczniu r. 2000.

■  Firma Szkoleniowo-Usługowa BeHaPil 
z Piły przeprowadziła w dn. 19-20.11. br. w sali 
kina „Włókniarz” behapowskie szkolenie dla 131 
pracowników kadry kierowniczej (m.in. części 
pracowników UMiG, ale i... księży miejscowej 
parafii) oraz nauczycieli. Jeśli koszt szkolenia 
jednej osoby wynosił 25 zł., łatwo obliczyć, że 
z miejsko-gminnej kasy musiano wyasygnować 
na nie 3275 zł.

■ Kilkadziesiąt stypendiów socjalnych i za­
siłków losowych na kwotę 9.036 zł przyznano 
uczniom ze szkół z terenu miasta i gminy. Naj­
więcej, bo 47, uczącym się w Okonku (39 w PSP 
i 8 w PG). Środki pochodzą od wojewody wiel­
kopolskiego. To efekt uruchomienia w wyniku 
decyzji ministra finansów rezerw celowych.

■  Rok 1999 - Rokiem Seniora. Szkolne koło 
PCK, działające przy SP w Lotyniu pod kie­
runkiem M irosławy Leśniak, zorganizowało 
więc 24.11. spotkanie z najstarszymi mieszkań­
cami wsi. Nie wszyscy zaproszeni mogli przy­
być, ale ci, którzy spędzili czwartkowe popo­
łudnie w szkole twierdzili, że było naprawdę 
wzruszająco i sym patycznie. Tak bardzo, że 
podobne zaproszenie dla starszych osób zosta­
nie praw dopodobnie w ystosow ane z okazji 
inscenizacji tegorocznych jasełek.

Na zdjęciu: najstarsi mieszkańcy Lędyczka.

■ 200 zł zapłacono za licytowany na zaba­
wie andrzejkowej tort! Zorganizowała ją  Rada 
Rodziców SP w Lotyniu nie ukrywając, że głów­
nym jej celem jest zdobycie jak  największej ilo­
ści środków finansowych, które przeznaczone 
zostaną na zakup św iątecznych paczek dla 
uczniów.

■  Dwukrotnie w ostatnich dniach wstrzy­
mywany był ruch na trasie E 11 w Okonku lub 
jego okolicach. Po raz pierwszy późnym popo­
łudniem 25.11., kiedy to z łączącej się z niąpod- 
porządkow anej drogi z Brokęcina w yjechał 
samochód osobowy i zderzył się z pojazdem 
ciężarowym wiozącym drewno. Przez prawie 
trzy godziny trasa był zablokowana, a spieszą­
cy się w stronę Szczecinka lub Piły musieli 
wykazać się nie lada cierpliwością. Po raz drugi 
policja zatrzymała pojazdy na E 11 w sobotni 
ranek, 27.11. Tym razem zaledwie na kilka mi­
nut. Przyczyna? Ścinano ok. 30-metrowe suche 
drzewo, stojące ostatkiem sił nad Czarną, na­
przeciwko miejskiego targowiska. Gdy tylko 
spadło tam, gdzie tego oczekiwano, samochody 
ruszyły, a życie na targowisku, które bacznie 
obserwowało zdarzenie, wróciło do normy.

■ Tekst i zdjęcie AEM

Na zdjęciu: Zespół „Kiajniacy” z Buczka Wielkiego

ZŁOTÓW,
PLAC KOŚCIUSZKI 8 ■ GROCHOWSKIEGO 11

GWARANTUJEMY:
• N ajn iższe  c e n y
• L iczn e p rom ocje
• M ożliw ość  n eg o cja c ji cen y!
• P rom ocyjn y  sy s te m  ratalny

na w yb ran e produkty TYLKO 6%
• P rom ocyjn y  sy s te m  ratalny

na w sz y s tk ie  produkty TYLKO 10%
• D arm ow y tran sp ort d o  d om u  klienta

PROMOCJA !
Ponadto sklep przy ul. Grochowskiego 11 jest wyłącznym dystrybutorem 

wysokiej klasy sprzętu do zabudowy firmy ARISTON gw aran cif/

70 lecie Szkoły Polskiej

„Naród ginie, gdy ginie jego  
tradycja.”Pod takim hasłem 
21 listopada w Radawnicy obcho­
dzono 70-lecie Szkoły Polskiej.

W
' roku 1872 na tereniu powiatu złotow­
skiego władze pruskie wprowadziły zakaz 
używania języka polskiego w szkołach. 
Wszystkich poddano silnej germanizacji. Sytuacja ule­

gła zmianie, gdy w walkę o polskość włączył się Zwią­
zek Polaków w Niemczech, a także Związek Polskich 
Towarzystw Szkolnych w Niemczech. Dzięki zaanga­
żowaniu i determinacji członków tych towarzystw na 
terenie złotowszczyzny powstało kilkanaście szkół 
polskich. Pierwsza Polska Szkoła w Radawnicy mie­
ściła się w budynku państwa Pelagii i Władysława Sła­
wińskich. Pierwszym dyrektorem i jedynym ówcze­
snym nauczycielem był Władysław Maćkowicz. Wspa­
niała praca z młodzieżą polską trwała tylko przez 10 
lat, aż do wybuchu II Wojny Światowej. Obecniew szko­
le podstawowej uczy się 280 uczniów, w trzynastu 
oddziałach. Niedługo szkoła przeniesie się do swojej 
nowej siedziby.

W uroczystym spotkaniu wzięli udział ucznio­
wie, absolwenci szkoły i ci najmłodsi, i ci najstarsi, 
przedstawiciele władz powiatowych, gminnych, 
sołtysi, a także mieszkańcy Radawnicy Przed wej­
ściem na salę, w której odbywała się biesiada po­
koleń, przygotowano wystawę starych sprzętów 
domowych. Eksponaty wypożyczono ze złotow­
skiego muzeum, a także od mieszkańców wsi. Dla 
wszystkich prócz wspaniałego programu artystycz­
nego, przygotow ano także w iele staropolskich 
smakołyków. Chleb wiejski, swojskie masło, powi­
dła, wędzone szynki i inne m ięsiwa to wytwory 
lokalnych rzemieślników i pań z koła gospodyń 
w iejskich, którymi zastaw iono stoły biesiadne. 
Było również coś dla ducha. Zespół „Krajniacy” 
z Buczka W ielkiego przygotował ciekawy mon­
taż słowno - muzyczny, w którym  znalazło się 
wiele pieśni patriotycznych i wierszy.

Ta ważna rocznica była przygotowywana przez 
duży sztab ludzi, nad którymi czuwały panie: M ał­
gorzata Wojtkiewcz, dyrektor szkoły w Radawni­
cy oraz Dorota Piszczek, nauczycielka historii
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■ Dostojne już Towarzystwo M iłośników  
Krajenki po kilku latach bezkrólewia ma 
wreszcie swojego szefa: młodą, uśmiechnię­
tą kobietę...
R.L. - Wewnętrznie czuję się bardzo młoda. I z a ­
wsze taka będę. Jestem też wesoła, chociaż we­
wnętrznie nie radosna i bardzo, bardzo, bardzo 
przyjaźnie nastawiona do świata.

■ Jesteś jeszcze chyba troszeczkę szalona. Śpie­
wasz, tańczysz (jak trzeba, nawet na stole), 
malujesz, w dodatku nie dbasz o pieniądze. Czy 
jesteś trochę taką „artystyczną duszą”?
R.L. - Skończyłam raczej poważne studia: peda­
gogikę opiekuńczą na wydziale Nauk Społecznych 
U A M  w Poznaniu, ale rozpiera mnie chęć działa­
nia, często zupełnie społecznego, chociaż to ostat­
nio niemodne.

■ Jesteś młoda, pochodzisz z Piły, a tu nagle 
obdarzono Cię funkcją prezesa regionalne­
go Towarzystwa.
R.L. - Myślę, że nieważne, jak długo się mieszka, 
tylko ja k  bardzo jest się związanym z danym miej­
scem. Jak na mój krótki pobyt w Krajence brałam 
udział w wielu działaniach środowiskowych.

■ Ogólnopolskie Festiwale Piosenki Czer- 
wonokrzyskiej, wybory Burmistrza, Wójta 
Roku, wieczornice i akademie, imprezy cha­
rytatywne - można by tym dorobkiem obda­
rzyć wielu rodowitych Krajan. Jakie naj­
ważniejsze cele wytyczyłaś Towarzystwu? 
R.L. - Bardzo chciałabym zmobilizować do wstę­
powania do TMK ludzi młodych. Niedawno pani 
Jolanta Hermanowska poprosiła o wpisanie do 
Towarzystwa. Bardzo mnie to zbudowało, ale po­

jawiła się refleksja. Pani dyrektor jest przecież 
pilanką, a czuje swoje związki z  miasteczkiem, na­
tomiast młodzi ludzie, mieszkający tu z dziada pra­
dziada, nie mają potrzeby przynależności do TMK. 
Z drugiej strony nasza mała społeczność świetnie 
zdawała egzaminy integracji przy organizacji wiel­
kich miejscowych imprez. Szkoda, że po Festiwalu 
czy Festynie wszyscy mówili sobie „ do widzenia " 
i spotykali się przy następnej akcji.

■ Czy widzisz jakiś sposób na zmianę tego 
stanu rzeczy?
R.L. - Mam dużo pomysłów. Na pewno przydałaby 
się Krajence jakaś własna impreza promująca mia­
sto i jej mieszkańców. Możejakieś „Dni kultury Ziemi 
Krajeńskiej "? Trwające kilka dni imprezy umożliwi­
łyby prezentację dorobku różnych twórców. Każde­
go dnia może się „sprzedawać inna forma Dopie­
ro uwieńczeniem byłby festyn. Ponadto Towarzystwo 
może skupić pod swoimi skrzydłami przedstawicieli 
różnych form artystycznych, np. plastyków-amato- 
rów. Wernisaże, plenery - i znów okazja do integracji 
i prezentacji dorobku. Najbardziej aktualnym dzia­
łaniem TMK jest odtworzenie Izby Pamięci, gdzie 
wyeksponuje się zbiory przechowywane dotąd w róż­
nych miejscach. Jakaż inna będzie lekcja historii czy 
języka polskiego przeprowadzona w tejże izbie nad 
analizą wystawionych eksponatów.

■ Mówisz z taką pasją i przekonaniem... Nie 
masz żadnych wątpliwości?
R.L. - Im więcej czasu upłynęło od wyboru mnie 
na prezesa, tym więcej się ich pojawia. Spotyka­
łam się z ludźmi i władzami miasta, poznałam ich 
potrzeby i doszłam do wniosku, że wszyscy oczeku­
ją  ode mnie i TMK byśmy tworzyli kulturę w mia­
steczku. To nieporozumienie. Owszem, możemy 
inicjować działania, wspierać Krajeński Ośrodek 
Kultury, ale to on jest odpowiedzialny za organi­
zowanie wszelkiego rodzaju imprez kulturalnych.

I
Z  p r e z e s e m  T o w a r z y s tw a  M iło ś n ik ó w  K r a je n k i ,  p a n i ą  R e ­
n a t ą  L o r e k  r o z m a w ia  D a n u ta  K i to w s k a .

A potrzeby są tu ogromne. Mamy bardzo zdolne 
dzieci i młodzież, które należałoby ju ż  od najmłod­
szych lat kształcić  w zakresie artystycznym. 
Potrzebne są sekcje taneczne dla różnych grup 
wiekowych, być może jakiś zespół ludowy, zespół 
muzyczny itp. Jest do tego baza i potencjuł twór­
czy dzieci.

■ A do jakiej sekcji Ty byś się zapisała?
R.L. - Mam zamiar wrócić do malowania. Kiedy 
podjęłam pracę, zarzuciłam malowanie. Teraz 
żałuję.

W IZYTA
W  GIFHORN

- Było super! Ekstra! - tak gim  
nazjaliści złotowskiej „trójki” 
mówili o wycieczce do Gifhorn, 
która odbyła się w dniach 
31 października - 4 listopada 
bieżącego roku.

T
o już 3 spotkanie polskich uczniów z 
niemieckimi, jakie zorganizowała dyrek­
cja Szkoły Podstawowej nr 3, a teraz 
także gimnazjum. W wyprawie udział wzięło 

13 uczniów pierwszych klas gimnazjalnych wraz 
z opiekunem, nauczycielką języka niemieckie­
go panią Alicją Heimann. Polską delegację za­
prosi, do Gifhorn starosta dr Klaus Lemke. Przy­
gotowano dla nich wiele wspaniałych atrakcji. 
M iędzynarodow e spotkanie rozpoczęło  się 
w spólną herbatką i ciasteczkami. Była także 
wycieczka do zoo, był czas na zakupy w wiel­
kich domach towarowych, „surfowanie” w ka­
wiarence internetowej, zabawa w skejtparku i na 
kręgielni. S tarosta Lemke zaprosił rów nież 
w szystkich na uroczystą i bardzo wystaw ną 
kolację do wytwornej zamkowej restauracji.
- Najbardziej podobał nam się dzień, który spę­
dziliśmy w niemieckiej szkole - z entuzjazmem 
opowiadają gimnazjaliści. - Ich szkoła bardzo 
różni się od naszej. Braliśmy udział w lekcji wf-u.

■ Masz mnóstwo pomysłów na uzdrowienie 
sytuacji kultury w Krajence, a jakie masz 
m arzenia?
R.L. - Chciałabym kiedyś mieć szansę stworzenia 
kabaretu szkolnego złożonego z młodzieży.

■ Życiowe motto?
R.L. - Krótkie, ale bardzo własne: „chciałabym 
tak żyć, aby nikogo nie krzywdzić ", a czasami, 
niestety, mi się to nie udaje.

■ Dziękuję za rozmowę.
UD.K.

języka  niemieckiego, geografii i matematyki. 
Uczniowie bardzo miło wspominają te spotka­
nia. - Nie było żadnych problem ów komunika­
cyjnych - dodają. - Traktowali nas ja k  równych 
sobie, ja k  swoich niemieckich znajomych, a cza­
sami nawet lepiej.

Wyjazd był możliwy tylko dzięki w spół­
pracy, jaka zawiązała się pomiędzy szkołą a wła­
dzami Gifhorn. Dyrekcja zafundowała najlep­
szym  g im nazjalnym  germ anistom  podróż, 
natomiast niemieccy gospodarze zorganizowali 
i opłacili pobyt uczniów.

W kwietniu rewizyta, niemieccy koledzy 
p rzy jeżdża ją  do Z łotow a. A g im nazjaliści 
pytają, dlaczego ten czas tak wolno płynie?

•K K

Na zdjęciu: Złotowscy gimnazjaliści 
w Gifhorn. (fot. A.Heimann)



Homoniepewny 
narkom an z plusem

D z i s i a j  p i e r w s z y  g r u d n i a  - M ię d z y n a r o d o w y  D z ie ń  W a lk i  

z AIDS. Dzień, w którym większość naszego społeczeń­
s tw a  z  o d r a z ą  m y ś l i  o  h o m o s e k s u a l i s ta c h  i n a r k o m a ­
n a c h , ho to  n ib y  o d  n ic h  w s z y s tk o  s ię  z a c z ę ło .

Z
nacie Państwo jakiegoś homoseksuali­
stę? Znacie, znacie, jeśli nawet nie oso­
biście, to z filmów i książek na pewno. 
Przykłady? Proszę bardzo: Platon, Leonardo da 

Vinci, Piotr Czajkowski, Artur Rimbeau, Paul 
Verlain, Oskar Wilde, Elton John, Martina Na- 
vratilova. Pierwsza szóstka żyła w czasach, gdy 
o AIDS nikt nie słyszał. Prawie wszyscy brali 
narkotyki, do czego się nawet publicznie przy­
znawali. Gdyby ci pierwsi sławni żyli dzisiaj, 
najprawdopodobniej patrzono by na nich podejrz­
liwie - no bo wiadomo: narkomania plus homosek­
sualizm równa się AIDS. Czy istotnie tak jest, 
wyjaśnimy sobie później. Teraz zostańmy przy 
homoseksualizmie i teoriach na temat jego genezy.

- Arystoteles, grecki filozof uważał, że ze 
skłonnością do tej samej płci człowiek się rodzi 
i już! W jego czasach była to powszechnie 
akceptowana forma miłości.

- Francuski pisarz, historyk i filozof Wolter 
twierdził, że jest to doświadczenie występują­
ce wtedy, gdy dorastający chłopiec przypomi­
na wyglądem dziewczynkę. Kiedy jednak chłop­
cu urosną w ąsy i zacznie mówić grubszym 
głosem, wówczas podobieństwo do dziewczyn­
ki zniknie, a wraz z nim „głupawe skłonności” .

- Carl Heinrich Ulrichs z Niemiec sądził, że 
homoseksualiści nie są ani mężczyznami ani 
kobietami, tylko należą do trzeciej płci. Teoria 
ta miała swoich zwolenników w XIX wieku.

- Mniej więcej w tym samym czasie inny 
niemiecki filozof Richard von Kraff - Ebing gło­
sił, że owo „zboczenie” jest dziedziczne, a oso­
by nim dotknięte to degeneraci.

- Hitler homoseksualistów puszczał z dy- 
nem, humanitarnie gazując ich wcześniej w kre­

matoriach. W ten sposób pozbawił świat kilku­
dziesięciu, może naw et k ilkuset wybitnych 
artystów i naukowców.

- Zygmunt Freud z Austrii uważał, że wszyscy 
młodzi ludzie mogą czuć pociąg do tej samej płci, ale 
w życiu dorosłym wszystko wraca do normy. (Freu­
da przedstawiać nie trzeba.) Homoseksualistami zo- 
stają tylko ci chłopcy, u których przywiązanie do 
matki wywołuje strach przed kazirodztwem (to samo 
może dotyczyć dziewczynek). Homoseksualizm brał 
się, wg Freuda, również z narcyzmu. Narcyzm to 
taka patologiczna i bardzo śmieszna forma samo­
uwielbienia. Osobniki dotknięte tą przypadłością są 
przekonane o swojej wyjątkowej urodzie, inteligen­
cji i zdolnościach. Freud uważał, że homoseksualizm 
jest chorobą, którą można leczyć.

- Żyjący mniej więcej w tym samym czasie 
Henry Harelock Ellis z Anglii głosił, że homo­
seksualizm jest wrodzoną naturalną forma za­
spakajania popędu seksualnego i nic nam do tego!

- A lfred C. K insey z USA (1894-1956) 
w czasie swoich pionierskich badań nad bardzo 
dużymi grupami ustalił, że tylko 60% mężczyzn 
jest całkiem normalnych, reszta miała różnora­

kie doświadczenia z przedstawicielami tej sa­
mej płci, a jedynie 4% to genetycznie uwarun­
kowani homoseksualiści.

Problem homoseksualizmu przeżył rene­
sans w m om encie , gdy św iat zaa takow ał 
paskudny wirus HIV, osłabiający organizm czło­
w ieka w sposób absolutnie dotąd nieznany. 
AIDS to zespół nabytego upośledzenia odpor­
no śc i, po zb aw io n y  o d p o rn o śc i o rgan izm  
zabijają „najgłupsze” bakterie i inne wirusy, 
z którymi do tej pory radziły sobie antybiotyki 
i ziółka z leczniczych roślin.

Czy istotnie homoseksualiści są głównymi 
nosicielami HIV? Z najróżniejszych publikacji 
i badań wynika, że AIDS zarażają się głównie ci, 
którzy bez przerwy zmieniająpartnerów i nie uży­
wają prezerwatyw - czyli tak samo jak wszyscy 
heteroseksualni. Dajmy więc spokój homoseksu­
alistom jako orientacji seksualnej, bo i tak mają 
ciężkie życie, a zajmijmy się narkomanami (do 
których homoodmienni też mogą należeć), grupą 
ludzi o największym procencie nosicieli HIV.

Kilka tygodni temu uczestniczyłam w szkole­
niu zorganizowanym przez Poradnię Psychologicz­
no - Pedagogiczną i Komisję ds. Rozwiązywa­
nia Problem ów  A lkoholow ych w Złotowie. 
Panowie z policji przynieśli ze sobą oryginalne 
próbki wszystkich dostępnych w Polsce nar­
kotyków, dzięki tem u odbyliśm y ćw iczenia 
w ich rozpoznawaniu metodą organoleptyczną 
(żeby nie było niedomówień - próbki były i po­
zostały szczelnie zamknięte).

Zajęcia prowadził specjalista z Koszalina, 
który uświadomił nam, że narkomania to plaga 
nie tylko wielkich miast, ale i takich jak  Złotów 
również. To akurat dla mnie żadną tajemnicą nie 
jest, a jednak z przerażeniem słucham o tym, co 
może spotkać nasze dzieci.

Zakażeni narkomani stanowią ponad 70% 
wszystkich ujawnionych nosicieli wirusa HIV. 
Wśród uzależnionych leczących się w szpita­
lach lub ośrodkach rehabilitacyjnych ponad 15% 
to nosiciele wirusa, którzy zazwyczaj odurzali 
się domowymi „kompotami z maku”, wstrzy­
kując sobie brudny płyn w żyły przy użyciu 
tej samej strzykaw ki. Sami siebie nazyw ają 
„Seropozytywami” lub „Plusowcami” .

„Nie miał serca do panienek aforysta Oskar 
Wilde” - to fragment piosenki, którą usłyszałam 
kilka dni temu w radiowej trójce. Seks uprawiał 
z własną żoną niechętnie, z partnerami tej sa­
mej płci z przyjemnością, ale bardzo ostrożnie 
i z rozwagą.

Tej rozwagi i ostrożności brakuje niestety mło­
dym ludziom, w szczególności tym uzależnionym. 
Fundują sobie odloty i w stanach ograniczonej świa­
domości korzystają z przypadkowych okazji.

Jeśli narkom an ze Złotowa pojedzie „na 
zakupy” do Poznania lub Bydgoszczy i przy 
okazji prześpi się bez prezerwatywy z prosty­
tuującą się seropozytywną panienką, to po po­
wrocie może nieświadomie zarazić pół osiedla.

Narkoman musi wiedzieć, że wszystkim nie 
biorącym nie będzie się to podobało i jak kogoś 
skrzywdzi, narazi się na obstrukcję.

Tolerancja tolerancją, ale nikt nie chce umierać 
przez nieodpowiedzialnych smarkaczy. Wszyst­
ko jest naukowo interpretowane do momentu, gdy 
nas bezpośrednio nie dotyczy. Nie mam tu na 
myśli bezpośrednich relacji typu: obawa przed po­
daniem ręki czy korzystanie ze wspólnych pomiesz­
czeń, ponieważ od tego zarazić się nie można. Mówię 
o uczuciach budzących się w ludziach, gdy spoty­
ka ich wielka krzywda, tragedia, niesprawiedliwość. 
Czy jesteście Państwo w stanie wyobrazić sobie 
własne reakcje, gdy np. mąż waszej córki zarażają 
wirusem, ona zaś rodzi seropozytywne dziecko?

Polskie szpitale zapełniają się dziećmi chory­
mi na AIDS, czekającymi na adopcję - aktualnie 
jest ich 52. Kto zechce dziecko skazane na śmierć?

I z tego powodu pierwszego grudnia rodzice 
na całym świecie solidaryzują się, robią wszyst­
ko, by chronić swoje dzieci przed śmiercią. Są to 
rodzice beztroskich homoseksualistów, wycień­
czonych narkomanów i maleńkich dzieci, któ­
rych los już okrutniej doświadczyć nie mógł.

Razem z nimi przeciwko bezmyślności, ale 
i w obronie praw wszystkich dotkniętych chorobą 
ludzi, manifestują naukowcy, lekarze, społecznicy, 
księża i wszyscy inni, których już wyedukowano 
na tyle, iż zdają sobie sprawę z rangi problemu.

W czasie szkolenia dowiedziałam się, że edu­
kację należy zacząć już od przedszkola. U nas 
robi to się dużo, dużo później. Pod koniec trzeciej 
klasy dziewięcioletnie dziecko powinno wiedzieć: 
co to są narkotyki, dlaczego są zakazane prawem, 
z jakiego powodu są szkodliwe i jak wyglądają (ja 
nie wiedziałabym do tej pory, gdyby nie policjan­
ci). Edukując należy mówić prawdę, unikać uogól­
nień i sloganów, z których nic nie wynika.

W Złotowie narkotyki można dostać w każ­
dej szkole średniej i podstawowej. Osoby zain­
teresowane kupnem doskonale znają deelerów 
i za nic na świecie nie chcą zdradzić ich nazwisk. 
Sądy i policja są bezradne, bowiem zgodnie

• z obowiązującym w Polsce prawem każdy czło-
• wiek może posiadać małą dawkę do własnego 
, użytku. Na naszym terenie dominuje marihu-
• ana i haszysz, dwie wersje tego samego narko-
• tyku wytwarzane z liści konopi indyjskich.

Marihuana to trawka przypom inająca su-
• szony majeranek, haszysz ma postać brązo-
• wych lub czarnych kulek i kostek.

Jeden skręt z marihuany ma tyle substancji 
.  sm olistych co 15 papierosów. Palą ją  ludzie
• z różnych domów: biednych i bardzo bogatych, 

i to wcale nie dlatego, że mają wielkie problemy 
egzystencjonalne. Większość sięga po narkotyk 
z ciekawości. Najbardziej cieszą się deelerzy - bo 
narkotyki są dla Głupich, a Pieniądze dla nich.

• UMariola Kołodziej 

.  Ciekawostka:
W tym roku na jednej z działek koło 

Krajenki wyrósł przepiękny krzew konopi
.  indyjskich. Właścicielka działki, miła star-
• sza pani, obrywała listeczki i karmiła nimi
• swoje ulubione papugi. Rozpoznania rośli­

ny dokonał wnuczek.
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A  g d y b y  t a k  n a . . .  r y b y ?

Okonie spod lodu
Wędkowanie podlodowe może być nie tyl­

ko skuteczne, ale ma także niepowtarzalne w a­
lory rekreacyjne: mroźne powietrze, śnieg, słońce 
- to przecież samo zdrowie. Zacznijmy od tego, 
jak  w warunkach zimowych zmienia się tryb 
życia okonia. Wraz z pierwszą pokrywą lodo­
w ą temperatura wody w jeziorach zaczyna przy­
bierać charakterystyczny układ strefowy. Okoń 
początkowo przystosowuje się do tych zmian 
termicznych i w dalszym ciągu odbywa w ę­
drówki w poszukiwaniu żeru. W  jeziorach płyt­
kich można go spotkać najczęściej na głęboko­
ści 1,5-2,0 m. Po upływie 3 tygodni drapieżnik 
traci energię i zaczyna rozglądać się za partiami 
głębszymi, by osiąść na dnie i tu przetrwać zimę. 
Podobnie sytuacja wygląda w zbiornikach głę­
bokich. Tułaj jednak, ze względu na wolniejsze 
oziębianie się wody i większy zapas tlenu, okoń 
prowadzi czynne życie jeszcze w styczniu, a na­
wet w lutym. Nadchodzi wreszcie okres zimo­
wego letargu. Drapieżniki opuszczają się na

Dem Polski

I
W o s ta tn im  n u m e r z e  „ A k tu a ln o ś c i  L o k a ln y c h ” p r z y  o k a z j i  
o m a w ia n ia  k ie r u n k ó w  r o z w o ju  Z lo to w a  w  n a jb l i ż s z y c h  
t r z e c h  la ta c h  p i s a l i ś m y  n a  t e m a t  tz w . D o m u  P o ls k ie g o  
p r z y  u l ic y  D o m a ń s k ie g o .

P
rzypomnij my, że przed w ojną w tym 
budynku mieściła się szkoła polska, a po 
w o jn ie  m iędzy  innym i in sp ek to ra t 
oświaty. Jeszcze kilka miesięcy temu o budy­

nek ten, który jest własnością miasta, starała się 
Szkoła Katolicka w Złotowie, jednak władze 
miasta nie wyraziły na to zgody. Swego czasu 
pojawiła się nawet koncepcja, aby mieściły się 
tu jednostki powiatowe, jednak pomysł nie zy­
skał zbyt wielu zwolenników. Na przeszkodzie 
stanęły również pieniądze.

Budynek znajduje się w opłakanym stanie 
i przypuszcza się, jego remont pochłonie kilka­

samo dno, gdzie niemal całkowicie tracą aktyw­
ność: rzadko przem ieszczają  się w pionie, 
czasami tylko suną kilka metrów po dnie. Naj­
lepsza jest technika bicia szeregowego 5-7 prze­
rębli od pasa trzcin /lub od brzegu/ w głąb zbior­
nika. Wszystkie wyrąbane otwory należy ozna­
kować/np. trzciną/ i przysypać śniegiem. W tym 
czasie 40 m dalej łowić na mormyszkę w jednej 
tylko przerębli. Później należy przenieść mor­
myszkę do najdalej wysuniętego otworu w sze­
regu i wpuścić ją  w toń wodną. Jeśli nie ma 
natychmiastowego podbicia, przynętę opusz­
czamy na dno, dosyć gwałtownie podnosimy 
o kilka centymetrów i wprawiamy ruchem ręki 
w delikatny ruch wirowy. Branie okonia to czę­
sto tylko lekkie drgnięcie kiwaka na dół lub do 
góry. Podobna technika połowu okonia jest rów­
nie skuteczna w przypadku błystki podlodo- 
wej, którą manewrujemy jednak nieco wolniej. 
Po kilkunastu minutach błystkę lub mormyszkę 
przenosimy do kolejnego otworu. Obłowienie

set tysięcy złotych. Takiej kwoty nie ma ani 
powiat, ani miasto.

Latem burmistrz Złotowa Stanisław Weł- 
niak wpadł na pomysł, by budynek przy ulicy 
Domańskiego stał się siedzibą stowarzyszenia 
wymiany informacji i integracji europejskiej. 
Celem takiego stowarzyszenia miało być wza­
jem ne poznanie ludzi, języka, kraju i kultury 
oraz rozw ój kontaktów  pom iędzy różnym i 
n arodam i, w ym iana kon tak tów , w ym iana 
doświadczeń i informacji między innymi w za­
kresie gospodarki, zatrudnienia, ekologii, tury­
styki, ochrony zdrow ia, sfery kom unalnej.

wszystkich otworów nie powinno zabrać więcej 
jak godzinę. Potem znów na godzinę należy te 
stanowiska zostawić w spokoju.

Jakie błędy popełniamy najczęściej podczas 
łowienia ryb spod lodu? Największym jest nie- 
dbałość w doborze przynęty do głębokości 
wody, na jakiej się łowi. Na większych głęboko­
ściach używamy błystek o jasnych barwach, na 
płytszych - matowych.

Przed każdym łowieniem grot haczyka po­
winien być naostrzony, a sama cynowa rybka 
przetarta do połysku papierem ściernym lub 
scyzorykiem. Pamiętać należy, że zmieniamy 
nie tylko przeręble, ale również błystki - dopó­
ki nie natrafimy na najlepszą. Zdarza się też, że 
tracimy grubą rybę z powodu przymarznięcia 
żyłki do oblodzonego kołowrotka lub przelot- 
ki. Kiwak, sygnalizujący chwycenie mormysz- 
ki przez rybę, nie może być zbyt długi, ponie­
waż opóźnia zacięcie. Zbyt krótki, osadzony 
na szczytówce bez gumowego amortyzatora, 
grozi zerwaniem żyłki podczas zacinania ryby. 
Jest także błędem zakładanie na haczyk mor- 
myszki przesadnie dużych przynęt. Utrudnia­
ją  one prawdziwe zacinanie.

C.d.n.
•RYM

W centrum miałyby być organizowane wszel­
kiego rodzaju konferencje i seminaria naukowe, 
organizacja kursów nauki języków obcych, spo­
tkań edukacyjnych, organizacja imprez kultu­
ralnych, sportowych i turystycznych. Póki co 
członkami stowarzyszenia miałyby zostać mia­
sta, z którymi Złotów ma podpisane umowy 
o przyjaźni i współpracy. Aktualnie Złotów ma 
podpisane stosowne umowy z trzema miasta­
mi w Niemczech i jednym miastem w Anglii. Zc 
w stępnych rozm ów  w ynika, że w iększość 
z nich przychylnie odnosi się do idei stworze­
nia centrum. Jeśli dojdzie do powołania stowa­
rzyszenia to niewykluczone, że miasta partner­
skie wesprą finansowo remont budynku. Na razie 
władze miasta wspólnie z władzami powiatu 
złożyły w niosek w tej sprawie do Fundacj 
Współpracy Polsko - Niemieckiej. Oczekuje się, że 
Fundacja przeznaczy na ten cel 190 tysięcy złotych.

•M L

Czar starej fotografii?..
Na placu Paderewskiego
Nasz konkurs związany ze starą fotografią wygrał pan Jerzy 

Brzeziński ze Złotowa, który (jako jeden z nielicznych) poprawnie 
umiejscowił w budowanym obiekcie obecne Liceum Ogólnokształcące. 
Zapraszamy do redakcji po odbiór nagrody - albumu do zdjęć.

Na zdjęciu prezentowanym dzisiaj widoczny jest obiekt, który 
zniknął z powierzchni ziemi w 1938 roku. Potężny gmach stał na 
dzisiejszym placu Paderewskiego. Była to żydowska synagoga. Przed 
wiekami ludność narodowości żydowskiej stanowiła nawet do 60 pro­
cent ogółu mieszkańców Złotowa. Zanim postawiono świątynię muro­
waną, na tym samym miejscu stała budowla szachulcowa. W latach 
1878 - 79 powstała synagoga uwieczniona na zdjęciu.

Zdjęcie pochodzi ze zbiorów Muzeum Ziemi Złotowskiej.
•Janusz Justyna

,6



RAIEK W  teraz!
SALONY TELEFONICZNI

nuroNY

Od129.

De 90  minut za darmo*
Pila, D.H. “ALFA”,
PI. Konst. 3 Maja 9, tel. 215 3015 
W ALCZ. PI. ZWM 1. tel. 38 73 200 

CZARNKÓW, ul. Krzyżowa 23, 255 55 22 

WĄGROWIEC, ul. Rynek 7, tel. 26 25 960

• Szczegóły w regulaminie promocji. “  Oplata aktywacyjna SC zl *  VAT doliczana dc pierwszego rachunku. 
Liczba zestawów promocyjnych ograniczona. Telefony działają włącznie z kartą aktywacyjną sieć Plus Gai.

AUTORYZOWANY
PRZEDSTAWICIEL

P lu s

A k ty w a c ja  w  5 m in .
ww w .rajek.plusgsm .pl W sprzedaży także zestawy Simplus
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A K C E S O R IA  G R A T IS  +  N IE S P O D Z IA N K A
Urzcjd Stanu Cywilnego zanotował:

Złotów
urodzenia:

Sandra Weronika Długosz 
Rafał Dawid Rożeński 

Jakub Gemza 
Patryk Kacper Baczyński 

Patrycja Cembrowska 
Natalia Rycyk 

Szymon Zdanukiewicz 
Mikołaj M atuszyk 

Aleks Dariusz Przeklasa 
Oskar Niedźwiecki 

Adrianna Bernadeta Zych 
Dawid Krystian Skrzypczak 

Marcin Olejarz 
Jakub Robert Głowacki 

Aleksandra Mucha 
Jakub Tomasz Sikora

małżeństwa:
Radosław Makatun i Sylwia Iwanisik 

zgony:
Kazimierz Otlewski - lat 72

O konek:
małżeństwa:

Tomasz Dylewski i M agdalena Majcher 
Emil Nowacki i Aleksandra Dendek 
Andrzej Komorski i Chomicz Agata

zgon:
Franciszek Rataj - lat 85

Zakrzewo:
zgon: Ambroży Cieślik - lat 70

Lipka:
małżeństwa:

Dariusz Jacek Bukowski i Agnieszka Klimek 
Zbigniew Jan Gracz i Magdalena Barbara Gardecka 

Bogdan Szweda i Jach Arlena

Salony 
meblowe

Z ło tów
ul. Moniuszki 17 • lei. 263 71 64 
ul. Domańskiego 33 • 'obok sp rii kraw . "O dziei") 
Więcbork
ul. Wyzwolenia 13

•Oferujemy meble w szerokim asortymencie 
w cenach konkurencyjnych.

•Wykonujemy meble na zamówienie 
(krótkie terminy realizacji).

•Meble dowozimy własnym transportem.
Z apraszam y

Nowi miesz kancy powiatu

Seweryn Kowalewski 
Data tir. 21.11.1999 r. 

waga - 3400 g 
Długość - 55 em 

Nowiny

t iu n la /ja  l.how tka  
Data ar. U . II. 19* r.

waga - 3400 g
Długość - 56 cm 

Trudna
k

M ikoła j Stefaniak 
Data ur. 22.11.1999 r. 

waga - 3150 g 
Długość - 50 cm  

K ra je n k a

Klaudia Borowicz 
D ata ur. 22.11.1999 r. 

waga - 3150 g 
Długość -  52 cm  

Samhorsko

M a ja  P eciak  
Data ar. 22.11.1999 i. 

waga • 3300 g 
fHuguić - 56 em  

a^Ur

Dominik Grzegorczyk 
Dala ur. 22.11.1999 r. 

waga - 3550 g 
Długość - 54 cm 

Okonek

Oskar Grajewski 
Data ur. 23.11.1999 r. 

waga - 3500 g 
Długość - 58 cm 

Z lo tó w

Filip  Wawrzon 
D ata  ur. 25.11.1999 r. 

waga - 2900 g 
Długość -  52 cm 

Z lotów

Paulina K ró l 
D ata  ur. 24.11.1999 r. 

waga - 3250 g 
Długość - 55 cm 

K ra je n k a



rok z a ło ż e n ia  1961

CENTRUM
BUDOW NICTW A

PILSKA C E N T R A L A  M A T E R IA Ł Ó W  B U D O W L A N Y C H

UMYWALKA “50”
ZŁOTÓW

ul. Za Dworcem 7
te l./lax  (067) 265 36 92 

263 32 89 55,14
+7%VAT

PIŁA,
ul. Kossaka 101

te l./fax  (067)212  22 15

DESKA BARLINECKA
b u k  “S ”

WĄGROWIEC, 
ul. Grunwaldzka 1

lel./1ax (067) 26 27 155, 
26 27 525.

TRZCIANKA, 
ul. Sikorskiego 80
tel. (067) 216 23 98. 

216 34 53.

BETON
KOMÓRKOWY
24 x 24 x 59, szary

PŁYTKI ŚCIENNEgat. IWAŁCZ
ul. Bydgoska 75 

te l. (067) 258 54 80,
258 98 78. 4,70

♦ 7%VAT

Komputerowe mieszanie 
(arb emulsyjnych 

I olejnych
PROMOCJA

30.11.-11.12..99r. Tylko  p rz y  p ła tn o ś c i g o tó w k q



CITRO ‘Sj l
UNIKÓW

A.F.B. CITROEN
Andrzej Pabich 
AUTORYZOWANY DYSTRYBUTOR 
PIŁA, UL. BYDGOSKA 139 , 
te l. (067) 214 91 37 
te l./fa x  (067) 212 09 59

Usługi blacharskie 
w systemie CAR-O-LINE

Sprawdzanie samochodów  
wszystkich marek. 
Rabaty na części 

i naprawy 
te l. 214-61-37

M O Ż L IW O Ś Ć  D O W O Z U  D O  K L IE N T A

*5
Wałcz, ul. Bydgoska 32 
tel. 067 258 96 77 
tel. kom . 0602 862 048

Szczecinek, ul. Pilska 5 
tel. 094 372 44 89 
tel. kom. 0604 504 032

B UDMAL
Hurtownia
Materiałów
Budowlanych

Złotów, ul. Za Dworcem 1 a 
tel. (0671263-70-41. tel. kom. 090 627 995 

fiołecet,:

• beton komórkowy S IP O R E K S
• S T Y R O P IA N  i systemy dociepleń 
•O K N A  I D R Z W I drewniane i PCV
• S T R O P  T E R IY A  (gęstożebrowy)

Skład materiałów 
wykończenia wnętrz
ZŁOTÓW, ul. Dworzaczka 5 
tel. 0606-334-163
Przedstawiciel tirmy Graboplast - Węgry

graboplast

■ materiały izolacyjne 
(folie, wetromineralne)

■ bramy garażowe PROMINENT
• materiały elewacyjne 
(płytki ceramiczne i panele)

• kleje i zaprawy ATLAS, CERESIT
■ rury i rynny PCV o
■ cement, wapno, gipsy
• nadproża, cegły, bloczki
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OFERUJE^naiwyższej jakości wykładziny dywanowe, PCV, ceraty, tapety 
PONADTO OFERUJEMY: farby, lakiery, kleje

posadzki obiepctowe-dywanowe
- posadzki obiektowe ’ 
tęrmozgrzPwalne-PCy-/

Firma świadczy usługi przygotowania 
posadzek i wykładania wykładzin.

Przyjdź i wybierz wykładzinę 
lub zadzwoń, a nasz doradca 

dobze do Ciebie 
z katalogami naszych wykładzin!

Sprzedaż ratalna, 
odliczenia podatkowe

Serdecznie zapraszamy!

Humor
„A ktualności"

Do komisariatu wpada młody mężczyzna 
i woła:
- Aresztujcie mnie, rzuciłem w żonę żelaz­
kiem.
- 1 co, zabił ja  pan?
- Nie, spudłowałem, ale ona zaraz tu będzie!
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A g e n t  S c a n  H o lid a y
A g e n c ja  T u ry s ty c z n a  „ G L O B I”
u l. C e c h o w a  1 4 , 7 7 -4 0 0  Z ło t ó w
t e l . / f a x  (0 6 7 )  2 6 5  01  2 0 , e -m a il :  g lo b i@ p i.o n e t .p l

lĄ L U B U D l

S C H U C O
IN T E R N A T IO N A L

g g /2 -O O O poleca:
*

h e ro a l

HALKIDIKI
TUNEZJA
RIWIERA
OLIMPIJSKA
MAJORKA
KRETA
RODOS
CYPR
IBIZA
DJERBA
EGIPT
TENERYFA
GRAN CANARIA
TAJLANDIA
DOMINIKANA

815 > - -1 0 1 6  
9 1 8 ^ * 7  1225

1020 1160
1225

1123 1430'
J 2 2 5  1328
1225 ■ 1430
1328j 1533
J328 1533
1328 .1738
3070 * 3583

J4194

10 k un ie 1 USD -4 ,1 0
l, przelot, zakwaterowanie, transfery, opiekę polikiejo pilota

PROMOCJA!
Wśród o só b , które 
w ykupią im prezę 

do 31 marca 2000 roku 
zostan ie  rozlosow ana  

w ycieczka d w uosobow a  
d o Wiednia

Scan HolidayjJSt
T O U R S  9

N a jw ię k s z y  o rg a n iz a to r  w yc ieczek  lo tn iczych  w  Pelsc

*

*

*
★

*

okna
(rozw ieralno-uchylam e na wym iar)
drzwi
(jedno- i dwuskrzydłowe, przesuwane)

fasady
parapety zewnętrzne alum iniowe 

bramy
elementy architektury budowlanej

OKNA NA RATY
* PCV * ALUMINIUM * STAL *

Tel./fax (067) 263  32 21
77-400 W ielatowo k. Złotowa

Księga Imion
JOLANTA
imię pochodzące od greckich słów: ion, czyli 
fiołek anthos - kwiat; imię to oznacza to, co 
fiołek symbolizuje - skromność;
Jolanta jest kobietą bardzo uczuciową i wraż­
liwą, a zarazem skrytą i na pozór chłodną, sta­
nowczą i despotyczną - pod tą maską kryje 
się jednak gorący temperament i pełne oddanie 
temu, którego pokocha. Dzięki dystansowi, 
jaki potrafi z innymi zachować, doskonale 
nadaje się na szanowaną nauczycielkę lub sze­
fową, lubi spędzać jak  najwięcej czasu sam na 
sam z ukochaną osobą, odbywać wycieczki na 
łono natury i czytać dobrą literaturę.
Kolor - żółty
Zwierzę - termit
Im ien iny- 15.06., 17.06., 15.09., 17.12.,



"CENTRUM"
I piętro

ZŁOTÓW 
PI. Paderewskiego 13

OFERUJE:
Nowe wzory tapet 
renomowanych firm:
RASCH, COLOROLL,
oraz polskie TAPETY „GNASZYN"

Ozdobne BORTY 
Duży wybór Rauhfasy, 
Kasetony,
Okleiny DC-FIX,
Kleje.

OPONY
K  U  M ŁJ 1 ,2% rr  O K  V
MAKULSKI: AW©

0©Do ( W ®  y ® 2

»Hiłn. ul. L utycka
Czynne.Jt -  . 
ppn.:p'i. j  no-'iq-iq no son Ann-i

i "  h i , . ;  i 1 U B U ffl. IC t./ ln x jU b /)^ .rV G

D o w o ź  i w y m ia n a  o p o n  c ię ż a ro w y c h  
* i ro ln ic z y c h  u K l ie n ta  g r a t is .

O głoszenia
drobne

Ostatnia szansa na ulgę budowlaną: sprzedam 
działki budowlane na terenie Złotowa, pow. 

od 700 do 950 m:, prąd, woda.
Tel. 0602396018.

▼

Uwaga, Uwaga, Uwaga!
Oryginalne zaproszenia ślubne z treścią 

nadruku klienta, obsługa Video - Foto ślubów, 
przyjęć, imprez szkolnych, cyfrowy montaż, 

atrakcyjne ceny.
Tel. 263 39-89, tel. kom. 0606106880.

▼

Sprzedam ciągnik C-330 w dobrym stanie, rok 
prod. 1986.

Tel. (067) 266 72-07.
▼

Sprzedam mieszkanie 85 m2 lub zamienię na 
2 pokoje w bloku do 50 m2.

Tel. 265 30-36.
▼

Tanio sprzedam wzmacniacz Eltron - 100 W 
plus dwie kolumny, stan bardzo dobry.

Tel. 263 16-41.
▼

Agent PZU przyjmuje zapisy do II filaru. 
Zlotów, ul. Bytomiaków 12.
Tel. 265 36-25 - wieczorem.

Sprzedam M-3 (do wykończenia)
Lipka - winiarnia.

Tel. (052) 34-58-188, kom. 0501619000.
▼

Kupię dom na terenie Złotowa.
Tel. 052 3899908.

▼

Zespół muzyczny „Czerwona Gitara”, 
niepowtarzalne brzmienie, repertuar dla 

każdego, profesjonalne nagłośnienie.
Tel. 263 16-41.

▼

Tadeusz Sikora dypl. mistrz bioenergoterapii 
zaprasza na zabiegi bioenergoterapeutyczne, 
Złotów, ul. Witosa 12 a. Rejestracja telefo­
niczna (067) 263 52-07, kom. 0602320138.

▼

Sprzedam ciągniki, kombajn i inne maszyny 
rolnicze. Tel. 0602226126.

▼

Sprzedam jałówki zacielone oraz 
wysokocielne.

Tel. 0602226126.
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Kupię samochody Daewoo po wypadku, 
tel. 0602 2260126.

Sawicki Tomasz, Biuro Sprzedaży i Obsługi 
Klienta, PPHU Twaróg,

62-100 Wągrowiec, 
ul. Kcyńska 56. 

saw ickit@ poczta.onet.pl 
▼

Kupię strój do AIKIDO (rozm. XXL). 
Tel. 263-47-52.

Sprzedam opony zimowe 4 szt. 
Rozmiar 185/65 R-14, 155/70 R-13. 

Mało używane.
Tel. 265-30-48, kom. 0-602-387-639.
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K0MPZ^#X 77-400 Złotów 
ul. Staszica 7, tal. (067) 263 27 56 

al. Piasta 32, tel./fax (067) 263 58 51

zestaw podstawowy
ATX, procesor Celeron 4 00  A, 32 MB RAM, 

HDD 4,36  MB, obudowa MT, grafika S3 4MB, 
fdd 1,44, mysz, klawiatura, monitor kolor 15”

przy zakupach 
gwiazdkowych 

atrakcyjne 
upominki

audio
CD-Rom 44*speed, głośniki 

aktywne, karta dźwiękowa PCI,
faxmodem 56 kbps

4 4 9  zł (b ru tto )
24 miesiące — 27 z ł /  mieś.

czynne od 8°° do 1601'

2655 zł (brutto )
przykładowy koszt zakupu na raty 

24 miesiące — 158 zł /  mieś.

firma Istnieje od 1993  roku

wszystkie
komputery

zgodne
z rokiem 2 0 0 0

video
napęd DVD, głośniki aktywne, 

karta dźwiękowa PCI, 
karta grafiki 8 MB

5 8 9  zł (brutto )
24 miesiące -  3 6  zł /  mieś.

zapraszamy

Firma Motoryzacyjna WERRA
zaprasza do salonu sprzedaży sam ochodów  marki

Złotów, ul. Staszica 2a, tel./fax (067) 263-58-40
w godz. 9.00-17.00

Salon sprzedaży sam ochodów  "FIAT" 
w Złotowie informuje, że przyjmujemy 
sam och od y różnych marek 
w ramach kampanii złom owania.

U p u s t y  n a  n o w e  p o j a z d y
d o  3 . 0 0 0  z ł .

U p u s t y  r ó w n ie ż
p r z y  z a m ia n ie  p o j a z d u  n a  n o w y .

HUBERTUS
S k le p  M y ś l iw s k i  

Poleca:
• nrt. łow ieck ie  • broń, am unicję  

• o d z ie ż , obu w ie i  iuue

• fa je rw e rk i  M rt pow ita n ie  
N ajn iższe  JÓOil roku

ceny " pe la n ły , rakiety, wulkany,
w  pow iecie! ognie rzym skie  lip.

Z ł o t ó w ,  u l .  J a s t r o w s k a  1 4  
( p o d w ó r z e  N a d l e ś n i c t w a )  

t e l .  2 6 3 - 5 4 - 7 1  w e w .  2 9

Auto Centrum Łukaszewscy 
PIŁA, al. Powstańców Wlk. 201 
tel. (067) 351-27-47

SPRZEDAŻ - SERWIS 
CZĘŚCI

Autoryzowany
Dealer

Zaprasza na DNI OTW ARTE 3-5 g ru d n ia  1999 r. 
nowa CORDOBA, nowa IBIZA, nowe TOLEDO

Sennik egipski
Co znaczy we śnie widzieć...
Dziewczyna - całować dziewczynę we śnie 
oznacza mężczyźnie przyjemność; młodej ko­
biecie wróży wesołą towarzyszkę; widzieć 
dziewczynę biegnącą oznacza odzyskanie straty. 
F ab ryka - widzieć we śnie fabrykę lub w niej 
pracować oznacza małżonkom liczne potom­
stwo, a innym dobry interes.
F a rb a  - czarna oznacza smutek; czerwona - 
kłótnię; niebieska - stałość; zielona - powo­
dzenie i zdrowie.
F iranka  - sen o firankach oznacza wizytę lu­
dzi niepożądanych; brudne lub podarte firanki 
oznaczają nieprzyjemne kłótnie.
F ruw ać - fruwanie we śnie w powietrzu ozna­
cza kłopoty małżeńskie; fruwanie nisko przy 
ziemi wróży niegroźne kłopoty.

22



A U T O -P A R K  Z . &  J. Szczęśniak
7 7 - 4 0 0  Z ło tó w , ul. Chojnicka 57, tel. ( 0 6 7 )  2 6 3 - 4 0 - 1 0  
Piła, ul. Siem iradzkiego 2 3 ,  tel. ( 0 6 7 )  2 1 5 -4 8 -1 1

V W  Bank Polska -  1 7,9%  
Przyjm ujem y w  rozliczenie  
samochody marki Skoda.

A u to r y zo w a n y  
D e a le r

Y o lk s w a g e n  G ro u p

G O T Ó W K A  R A T Y  LEASING

A C , O C , N W  -  G R A T IS !

A trakcyjne w yposażenie , 
sprawdź now e ceny!

/

U B E Z P IE C ZE N IA  G W A R A N C JA

e
kredyt na dowód
aby o trzym ać kredyt 

na dowolny 

sam ochód marki 

DAEW OO, 

wystarczy 

osobisty.

Nubira u p u s t 4 0 0 0  z ł

Lanos
Matiz

u p u s t 1 0 0 0  z ł ! 

O C , A C  i N W - G R A T IS  ! 

O C  - G R A T IS  !

A C  i N W  - 3 ,2  %  !

codziennie od 10.00 do 18.00, 
sobota - niedziela od 10.00 do 13.00

T W A R Ó G
S A L O N  S A M O C H O D O W Y

Piła
al. Poznańska 200 
tel: 067 21 23246

Wągrowiec
ul. Kcyńska 56 
tel: 0672620 150

AUTO ■ CROSS 
Złotów
ul. Kujawska 5b 
tel: 067 26 32 521

HOROSKOP
Baran 21.03. - 19.04.
Forsujesz ostatnio zbyt ostre tempo życia. 
Uważaj i w porę w yham uj! Mocno nadszarp­
nięte zdrowie będzie wymagało długiej kuracji. 
Oszczędzaj siły na sylwestrowe szaleństwa.

Byk 20.04. - 20.05.
Dobry tydzień na rozwiązanie problemów natury 
rodzinnej. Jeśli cieszysz się autorytetem wśród 
domowników, wykorzystaj to. Mądrymi posunię­
ciami masz szansę zyskania miana sprawiedliwego.

Bliźnięta 21.05. - 21.06.
Przyjaciele liczą na twój zmysł organizacyjny, 
rusz zatem głową, gdzie spędzicie wspólnie 
sylwestra. Partner także liczy na twoją inwen­
cję. Oby nie skończyło się rozczarowaniem.

Rak 22.06. - 22.07.
Nie martw się drobnymi niepowodzeniami.
To normalne w dzisiejszych czasach, ludzie bo­
rykają się z naprawdę poważnymi problemami 
i nie załamują się. Ty chciałbyś się wycofywać 
już po drobnym potknięciu się. Nie warto, ży­
cie biegnie naprzód - dorównaj mu kroku!

Lew 23.07. - 22.08.
Miłość nie rodzi się na kamieniu, potrzebuje 
dobrego gruntu, by zakwitnąć. Czy jesteś przy­
gotowany na taki stan rzeczy? Zdaje się, że 
ziarnko prawdziwego uczucia już w tobie kieł­
kuje. Powodzenie zależy wyłącznie od ciebie.

Panna 23.08. - 22.09.
Czym prędzej wybierz się w odkładaną od 
dawna podróż. Dalsze odwlekanie tylko 
pogarsza sprawę. Odwiedź również dentystę.

Waga 23.09. - 22.10.
Wykorzystaj swój urok osobisty przy zała­
twianiu ważnych spraw. Ostrożnie postępuj 
ze zdrowiem, podobnie z finansami - łatwo 
można przeholować.

Skorpion 23.10. - 21.11.
Czeka cię w tym tygodniu spora niespodzianka. 
Zrobisz wielkie oczy, bynajmniej nie ze strachu. 
Udawaj zaskoczenie, bo popsujesz całą zabawę. 
Zachowaj dystans do wydarzeń w pracy.

Strzelec 22.11. - 21.12.
Pora zimowa nie sprzyja ogrodowym party, 
ale również na pokojach można urządzić m iłą 
imprezę. Szczególnie jeśli jes t ku temu ważna 
okazja. Byle nie denerwować sąsiadów i nie 
przesadzać z używkami.

Koziorożec 22.12. - 19.01.
Narzekasz na nudę? Jeśli będziesz czekał na 
propozycje od innych, to się nie doczekasz. 
Sam postaraj się zająć sobie czas, namów part­
nera na jakieś nowe, niekonwencjonalne zajęcie.

Wodnik 21 .01 .-18 .02 .
Twoje pretensje do partnera są uzasadnione. 
Rzeczywiście, trzeba przyznać, że starasz się 
i nikt tego nie raczy zauważyć. Mimo to trzy­
maj ten kurs, a osiągniesz jeszcze więcej.

Ryby 19.02.-20.03.
Przed Rybami otwierają się nowe, życiowe 
możliwości. Ważne, by wykorzystać swoje 
przysłowiowe pięć minut. Postaraj się być 
tam, gdzie dużo się dzieje, gdzie zachodzą 
wiekopomne zmiany.
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Pionowo: 2 - zasadniczy przedmiot sprawy,
3 - po przeciwnej stronie orła, 8 - opinia, rozgłos,
11 - chlewna, 12 - nadmorska miejscowość, 15 - gatu­
nek muzyki, 17 - wodorosty, 18 - drożeje, więc drożeje 
i benzyna, 19 - etap, 21 - Liga Ochrony Przyrody. 
Poziomo: 1 - liczba członków jakiegoś zgromadzenia 
niezbędna do prowadzenia obrad, 3 - szybka odpo­
wiedź, 4 - wypowiedź programowa premiera przed 
parlamentem, 5 - osoba czytająca, np. w filmie,
6 - człowiek nieufny, powątpiewający, 7 - wynik dzie­
lenia, 9 - osoba poręczająca za kogoś spłatę, 10 - opie­
kun sądowy, 13 - nieziszczalny pomysł, 14 - banał, 
prawda wszystkim znana, 16 - pospolity, przeciętny, 
17 - urządzenia, 20 - „Cykady na ...” w piosence Kory, 
22 - wdychanie gazów leczniczych, 23 - zniechęcenie.

Litery z pól 1 - 19 utworzą rozwiązanie. Odpowiedzi 
prosimy przesyłać na adres redakcji: AWP „Leszczyń­
ski” , 77-400 Złotów, Al. Piasta 21 do dnia 10.12.99 r. 
Nagrodę za prawidłowo rozwiązaną krzyżówkę 
z nr 44/99 wylosował
pan Tomasz Tkacz z Łomczewa.
Hasło brzmiało: ALEK SAN DER FRED RO. 
Gratulujemy! Nagrodę prześlemy pocztą.

1 2 3
4  l 5

6 7 8 9 10 11 12 13 14 15 16 17 18 19

Krzyżówka dla dzieci
1. Jaka była krowa z wiersza? 2. Jakie miała kropki? 3. Kolor

ufoludków 4....... jak cytryna. 5. Kolor smerfów. 6. Kolor pomi-
dorka.
Literki z kratek 1 - 8 utworzą rozwiązanie. Na odpowiedzi czekamy do 
10.12.99 r.
Nasz adres: AWP „Leszczyński”, Al. Piasta 21, 77-400 Złotów.
Nagrodę za prawidłowo rozwiązaną krzyżówkę z nr 44/99 wylosował 
K rzysiu  M ro ziń sk i ze Z łotow a.
Gratulujemy! Hasło brzmiało: W IDOKÓW KA.
Zapraszamy do redakcji po odbiór nagrody.

1 2 3 4 5 6 7 8

M iniporadnik KOS-a „Ars - Flores”

Z a k ła d a m y  a lp in a r iu m  (o g ró d  skalny)
S kaln iak  stanow i rodzaj rabaty , k tórej 

k o m p o z y c ję  ro ś l in n ą  u z u p e łn ia  u k ła d  
kam ieni, m urków  lub tarasów . Pam iętajm y 
jed n ak , żeby zbudow any przez nas skaln iak  
w yglądał tak , ja k  w ycinek natu ra lnego  k ra ­
jo b razu  górskiego.

W ybór terenu - Najodpowiedniejszym pod 
ogród skalny jest naturalny pagórkowaty teren. 
Teren płaski nie wyklucza założenia skalniaka, jed­
nak wymaga nakładów zarówno pracy, jak  i finan­
sowych - po prostu trzeba będzie nawieźć ziemi, 
z której ukształtujemy teren falisty. Najlepsze jest 
zbocze zwrócone na wschód lub południowy 
wschód, a najmniej korzystne zbocze północne.

D obór kam ieni - Kamienie, które stanowią 
bardzo ważny element w „kompozycji skalnej”, 
należy układać w taki sposób, żeby sprawiały 
wrażenie, jakby leżały w danym miejscu od lat. 
Warto wybierać kamienie popękane, zmurszałe, 
pokryte mchem i porostami, a także o ciekawej 
barwie. Ważne jest, by zbudować ogród skalny 
z kamieni jednego rodzaju, ewentualnie uzupeł­

niając je  podobnymi. Układając kamienie na skal- 
niaku należy pamiętać, by zagłębić je w ziemi do 
połowy wysokości. Kamienie powinny być po­
łożone w  układzie poziomym, gdyż pionowe uło­
żenie jest czymś nienaturalnym w przyrodzie.

Konstruowanie ogrodu - Budowę ogrodu skal­
nego rozpoczynamy od wytyczenia kształtu po­
wierzchni, na której ma być założony. Jeśli teren 
jest płaski, wówczas należy nawieźć ziemi i ufor­
mować tarasy bądź skłony pagórków. Dobrze jest 
pozostawić teren na pewien czas, żeby ziemia usta­
bilizowała się i osiadła. Można powierzchnię zle­
wać wodą, co przyspieszy osiadanie gruntu. 
Następnie wykonuje się całą kompozycję kamie­
niarską - układa kamienie, murki, schody, itp. Zie­
mię wokół kamieni przekopuje się lekko szpadlem 
dodając trochę próchnicy. Pamiętajmy, że większość 
roślin skalnych lubi gleby lekkie i przepuszczalne.

Sadzenie roślin - Rośliny zaczynamy sa­
dzić wtedy, kiedy budowa ogródka skalnego 
została ukończona, przestrzenie między kamie­
niami wypełnione ziemią, a same kamienie już 
dostatecznie osiadły. Najlepszy termin sadze­

nia przypada w iosną od początku marca do 
początku czerwca, ale możliwe jest także póź­
niejsze sadzenie - do początku listopada.

Do obsadzenie ogrodów skalnych używa­
my roślin niew ybrednych, nisko rosnących, 
tworzących tzw. poduszki i kobierce. Ładniej 
wygląda skalniak obsadzony m niejszą liczba 
gatunków roślin, w jednej tonacji barwnej, niż 
obsadzony dużą liczbą o różnej barwie.

W moim ogrodzie skalnym dominują płożące 
iglaki (widoczne na fotografii) oraz rośliny skalne 
w tonacji biało - różowej: płomyk szydlasty, ża- 
gwin ubiorek - wzbogacone niebieską trawą.
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Z a rz ą d  G m in y  Z ło tó w
ul. Leśna 7, 77-400 Z łotów , tel. (067) 263 25-37

ogłasza publiczny ustny przetarg nieograniczony na sprzedaż na własność:
1/ lokalu mieszkalnego w  N ow iny n r 8b/14 i udział w nieruchomości gruntow ej n r 475
tj. 1033/10000 lokal w  budynku w ie lorodzinnym
- cena loka lu  m ieszkalnego w raz z udzia łem  w  częściach w spó lnych  budynku - 38.057,00 zł,
- cena udzia łu  w  gruncie 325,00 z ł
- koszty uboczne -1 .692 ,70  z ł
Cena w ywoławcza - 38.382,00 zł
2/ budynku po byłej szkole w K am ien iu  w raz z dzia łką  n r 146 i budynkiem  gospodarczym.
D zia łka  o pow. ogólnej 0,1500 ha,
- cena budynku po by łe j szkole - 19.975,83 zł,
- cena budynku gospodarczego - 3.916,00 zł,
- cena g runtu  - 3.210,00 zł,
- koszty uboczne - 719,98 z ł
Cena wywoławcza - 27.102,03 zł
3 / nieruchomości gruntowej niezabudowanej n r 155 w  m. Kam ień o pow. ogólnej 0,0900 ha niezabudowanej:
- cena gruntu  - 1.953,00 zł,
- koszty uboczne - 597,98 z ł
Cena w ywoławcza - 1.953,00 zł
4 / nieruchomości gruntow ej n r 287/10 o pow. ogólnej 856,00 m 2 we wsi Święta zabudow anej stodołą 
i budynkiem  gospodarczym:
- cena gruntu  - 2.500,00 zł,
- cena s todo ły - 4 .509,12 zł,

szopy - 2 .427,80 zł,
- koszty uboczne 857,78 z ł
Cena wywoławcza - 9.436,92 zł

W adium  ustala się w  w ysokości 10%  ceny w yw o ław cze j z term inem  w p ła ty  go tów ką  do kasy U rzędu G m iny  
Z ło tó w  do dnia 10.12.1999 r. godz. 13°°.

In fo rm ac ji udzie la m gr inż. Edm und Grochow ski insp. ds. budow nic tw a , U rząd G m iny  Z ło tó w  pokó j n r 12.

Przetarg  odbędzie się w  dniu 15.12.1999 r. o godz.: 
poz. 1 godz. 10"" 
poz. 2 godz. 10’" 
poz. 3 godz. 12"" 
poz. 4 godz. 12’".

Przetarg odbędzie się w  siedzibie Urzędu G m iny Złotów  Sala K onferencyjna.
Przystępujący do przetargu złożą ośw iadczenie na p iśm ie, że:
1. W yrażają  zgodę na zapłacenie kosztów  ubocznych określonych w  n in ie jszym  ogłoszeniu do dnia zawarcia 

um ow y notarialnej.
2. Zapoznali się z przedm iotem  przetargu oraz g ranicam i n ieruchom ości w  terenie i n ie  wnoszą zastrzeżeń.
Po w ygran iu  przetargu nie przystąpienie do zawarcia um ow y notaria lne j w  te rm in ie  usta lonym  przez sprzedają­

cego ja k  i nie w płacenie kw o ty  nabycia n ieruchom ości i kosztów  ubocznych do dnia ustalonego na zawarcie aktu 
notaria lnego oznacza przepadek w ad ium  na rzecz gm iny.

W szelk ie  koszty zw iązane z przeniesieniem  praw  w łasności na rzecz kupującego ponosi w yg ryw a ją cy  przetarg.
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Przewodniczący Zarządu 
inż. K az im ie rz  Trela

K u lin a r n e  p r z e b o je  „ A k t u a ln o ś c i"

Kolorowa pianka
Składniki: galaretka wiśniowa, 4 szklanki bitej śmietany, 3 łyżki żela­
tyny, kilka moreli, 3 łyżki zmiksowanych, przetartych czarnych porze­
czek, 20 dag wiśni.
Przygotowanie: Przygotować galaretkę, rozpuszczając ją  w 3/4 wody

podanej w przepisie. Wlać do formy, wstawić do lodówki do zastygnię­
cia. Żelatynę namoczyć w zimnej wodzie i rozpuścić, lekko podgrzewa­
jąc. Z moreli wykroić pestki. Trzy owoce pokroić, pozostałe zmiksować. 
Do masy dodać połowę bitej śmietany i wymieszać z pokrojonymi more­
lami. Połączyć z połową żelatyny. Wyłożyć na zastudzoną galaretkę i wsta­
wić do lodówki. Resztę bitej śmietany wymieszać ze zmiksowanymi porzecz­
kami oraz żelatyną i wyłożyć ją  na masę morelową. Deser dobrze schłodzić.
Przed podaniem na stół udekorować wiśniami.
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T WYBIERAMY SPORTOWCA I TRENERA 1999 ROKU
Proponujemy Państwu 
wybór Najpopularniejszego 
Sportowca i  Trenera 1999 
roku. W tym numerze pre­
zentujemy regulamin plebi­
scytu oraz kandydatury 
sportowców i  trenerów.

1. Organizatorem Plebiscytu jest redakcja 
„Aktualności Lokalnych” oraz Zarząd Po­
wiatowy LZS.
2. W plebiscycie biorą udział sportowcy
i trenerzy wszystkich dyscyplin funkcjonu­
jących na terenie powiatu zgłoszeni przez 
Kapitułę Konkursu lub przez Czytelników.
3. W ybieramy sportowca roku w trzech 
kategoriach:

- poniżej 15 lat 
- 1 5 - 1 8  lat
- powyżej 18 lat.

4. Dodatkowo wyłoniona będzie „złota 
dziesiątka” najpopularniejszych sportow­
ców powiatu.
5. Trenera roku wybieramy w klasyfikacji 
ogólnej, bez podziału na dyscypliny bądź 
wiek trenowanych zawodników.
6. Zwycięzcami plebiscytu zostaną spor­
towcy i trener, którzy otrzymają najwięk­
szą liczbę głosów od czytelników.
7. Zadaniem czytelników jest głosowanie 
na kuponach zamieszczanych w „A.L.”
8. Za głosy ważne uważane będą wyłącznie 
głosy na oryginalnych kuponach wyciętych 
z „A.L.”
9. Wśród czytelników biorących udział
w plebiscycie rozlosowane będą atrakcyjne 
nagrody.
10. Oficjalne ogłoszenie wyników plebiscy­
tu oraz wręczenie nagród najpopularniej­
szym sportowcom i trenerom nastąpi na 
uroczystym balu. O terminie i miejscu balu 
laureaci zostaną powiadomieni oddzielnie.
11. Lista zwycięzców plebiscytu oraz 
nagrodzonych czytelników opublikowana 
zostanie w „A.L.”

Jeżeli uważacie Państwo, że Kapituła Kon­
kursu pominęła sportowca lub trenera, który 
odniósł spore sukcesy w mijającym roku, 
można zgłaszać takich kandydatów (z krótką 
charakterystyką osiągnięć) na kartach poczto­
wych na adres redakcji do 9.12.99 r.

Oto kandydatury plebiscytowe 
zgłoszone przez Kapitułę Konkursu: 

Zawodnicy:

Piłka nożna:
Jan u sz  Biela - 20 lat, Sparta Złotów, 
najlepszy zawodnik drużyny seniorów. 
Łukasz Cieślik - czołowy zawodnik 
Przełomu Głomsk.
Karol Czyż - najlepszy zawodnik Krajny 
Sławianowo, wyróżniający się piłkarz VI ligi. 
Krzysztof Frankowski - 23 lata, piłkarz 
Polonii Jastrowie, gra na pozycji stopera 
lub rozgrywającego.

Zygfryd Gappa - wyróżniający się postawą 
na boisku piłkarz Orła Stawnica.
Tomasz Graj - 24 lata, piłkarz, pewny punkt 
Iskry Czernice, miał duży udział w awansie 
zespołu do V ligi.
Andrzej Judziński - Naprzód Stara Wiśniew- 
ka, wyróżniający się gracz ligi powiatowej. 
Zdzisław Karwat - 33 lata, czołowy zawod­
nik ligi powiatowej, ponadto gracz Novi 
Nowiny i ligi oldbojów.
Arkadiusz Kołodziej - piłkarz Watry Józefo­
wo, strzelec 11 bramek w lidze powiatowej. 
Bogdan Kozłowski - bramkarz Novi Nowiny, 
od 25 lat czynny zawodnik jednego klubu. 
Tomasz Lewandowski - piłkarz Oldbojów 
Sparty, zdobywca 8 bramek w jednym  meczu 
ligi powiatowej.
Sławomir Miara - 24 lata, piłkarz Włókniarza 
Okonek, do niedawna trener, walnie przyczynił 
się do awansu swojej drużyny do V ligi.
Rafał Rajsowski - 24 lata, Sparta Złotów, 
kapitan drużyny seniorów.
Wojciech Starszak - wychowanek Tarnovii, 
czołowy zawodnik drużyny seniorów. 
Sławomir Sypniewski - 24 lata, Sparta Zło­
tów, świetny bramkarz drużyny seniorów. 
Marcin Tomczyk - zawodnik Sparty II Zło­
tów, strzelec 6 bramek w lidze powiatowej. 
Robert W iniarczyk - 21 lat, piłkarz, łowca 
bramek, filar Huraganu Nowa Święta, duży 
udział w awansie do VII ligi.
Sławomir Zawadzki - czołowy zawodnik 
Naprzodu Stara Wiśniewka.

Tenis stołowy:
W iktor Murach - 13 lat, Sparta Zlotów, 
czołowy młodzik kraju.
Aleksandra Pawelczuk - 19 lat, Sparta 
Złotów, brązowy medal MP młodziczek. 
Kinga Rogala - lat 17, Sparta Złotów, 
mistrzyni Polski juniorek LZS.
Michał Żydkiewicz - 15 lat, LZS Stara 
Święta, czołowy zawodnik W ielkopolski 
w kategorii juniorów.

Badminton:
M artyna Bartosińska - Sparta Złotów,
III miejsce na krajowej liście młodziczek.
Anna Hildebrandt - 12 lat, Sparta Złotów,
II miejsce na liście krajowej młodziczek. 
Marek Kokowski - 13 lat, Sparta Złotów, 
wicemistrz Polski szkół podstawowych,
III miejsce na liście krajowej juniorów młodszych. 
Krzysztof Kuczkowski - 13 lat, Sparta Zło­
tów, wicemistrz Polski szkół podstawowych, 
III miejsce na liście krajowej.

Piłka siatkowa:
Monika Chojnacka - 19 lat, Sparta Złotów, 
brązowy medal MP kategorii młodzieżowej. 
Paulina Maj - 12 lat, reprezentuje najmłod­
sze pokolenie złotowskiej siatkówki, zawod­
niczka UKS SP - 1 Złotów.
Justyna Pikulik - 17 lat, Sparta Złotów, 
mistrzyni Europy kadetek.
Katarzyna Wajer - 20 lat, Sparta Złotów, jedna 
z najlepszych siatkarek złotowskiej zespołu. 
Katarzyna Wellna - 14 lat, Sparta Złotów, 
członkini kadry narodowej młodziczek.

L ekkoatle tyka:
Daria Bator - 12 lat, SKS Krajenka, I miejsce 
w Ogólnopolskich Zawodach Lekkoatletycz­
nych na 600 metrów.
Jan Czekała - 55 lat, LZS Maratończyk Oko­
nek, czołowy biegacz Wielkopolski weteranów. 
Piotr Dziuba - 20 lat, LZS Maratończyk Oko­
nek, wicemistrz Polski LZS na 5000 metrów. 
Adąm Galant - 25 lat, czołowy biegacz LZS Ma­
ratończyk Okonek, mistrz powiatu w półmarato- 
nie, wicemistrz Wielkopolski w przełajach.
K aro l G rzybow ski - 12 lat, SKS Krajenka,
I miejsce w mistrzostwach ogólnopolskich na 
800 metrów.
Marian Konarzewski - trenuje chód na 10 
i 20 km w Gwdzie Piła i Tamovii Tarnówka, 
należy do kadry makroregionu, brązowy me­
dal na Ogólnopolskiej Olimpiadzie Młodzieży 
w Zielonej Górze.
Kazimierz Kowalski - Iskra Krajenka, 
mistrz Polski oldbojów na 800 metrów. 
Wojciech Szczotka - 11 lat, LZS Święta, 
mistrz Wielkopolski w biegach przełajowych 
na 1000 metrów.

Wioślarstwo:
Czwórka ze sternikiem: Magdalena Budzowska, 
Paulina Stupkiewicz, Weronika Cochór, Nata­
lia Średzka, Marzena Milewczyk (sternik) -1 
miejsce na Otwartych Mistrzostwach Bydgosz­
czy i Centralnych Regatach Otwarcia Sezonu 
Juniorów, złoty medal i zdobycie Mistrzostwa 
Polski na Mistrzostwach PZTW Młodzików i na 
Makroregionalnych Mistrzostwach Młodzików.

Kolarstwo:
Michał Fidurski - 13 lat, zawodnik Drogo­
wca Złotów, I w wyścigu w Budzyniu, IV 
w wyścigu LZS w Baszkowicach, X w Ogól­
nopolskim wyścigu MTB w Koszalinie. 
Ireneusz Gabrych - 15 lat, zawodnik Drogo­
wca Złotów, III w mistrzostwach Chodzieży 
i w Pucharze Wielkopolski w Wągrowcu i Po­
znaniu, IV w Ogólnopolskim Wyścigu MTB 
w Koszalinie. *
Szymon Minda - 14 lat, Drogowiec Złotów 
poprzednio bramkarz w juniorach Sparty, 
pierwszy w wyścigu w Baszkowicach, w wy­
ścigu MTB w Chodzieży.
Dawid Mitkowski - 14 lat, startuje w kategorii 
juniorów młodszych w barwach Drogowca Zło­
tów, II w wyścigu MTB w Chodzieży, IV w wy­
ścigu MTB w Koszalinie, III w Baszkowicach.

Szachy:
Aleksandra Abramowicz - mistrz, podokrę- 
gu pilskiego do lat 10, finalistka MP juniorów 
w 2000 roku w Kołobrzegu.
Mariola Brzezińska - startowała w finałach MP 
juniorek, mistrz, podokręgu pilskiego do lat 18,
I miejsce w turnieju Szkól średnich w Trzciance. 
Mieczysław Czech - wicemistrzostwo Polski 
seniorów wśród niesłyszących oraz czołowe 
miejsca w turniejach dla niesłyszących w kraju. 
Michał Gierszewski - GOK Lipka, do lat 18, 
zwycięzca w zawodach powiatowych szkół 
średnich.
Aleksandra Kalina - mistrz, podokręgu pil­
skiego, 3 razy w finale wśród kobiet w roku 
1999 MP juniorek.
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Damian Kołodziejski - mistrz, podokregu 
pilskiego, kadra woj. do lat 15, startował 
w finale MP juniorów.
Sławomir Nowastowski - mistrz podokręgu 
pilskiego juniorów.

Trenerzy:

Andrzej Bednarek - 36 lat, trener piłkarski, 
wprowadził Iskrę Czernice do V ligi.
Zbigniew Kotwica - pomysłodawca i współ­
twórca szkółki piłkarskiej w Okonku, sędzia 
piłkarski.
Zenon Lis - 35 lat, trener, wprowadził druży­
nę seniorów Huraganu Nowa Święta do VII ligi. 
Ryszard Ludewicz - niegdyś świetny bram­
karz, obecnie szkoleniowiec czwartoligowej 
Polonii CPN Jastrowie.
Winfried Mitkowski - były złotowski ko­
larz, obecnie w Drogowcu Złotów, trenował 
mistrzów Polski. Obecnie zajmuje się grupą 
młodzików i juniorów.
Janusz Patriak - trener pierwszoligowej dru­
żyny piłki siatkowej Sparty Złotów.
Bogdan Poniatowski - trener czwórki ze

-mikiem dziewcząt tarówczyńskiego klubu 
jlfin, zdobywczyń złotego medalu i mi­

strzostwa Polski na Mistrzostwach PZTW 
Młodzików.
Janusz Sendłak - nauczyciel w - f  w SP 
w Krajence, szkoleniowiec uczniów biorących 
udział w finale Nieoficjalnych MP Dzieci 
w Lekkoatletyce.
Jacek Szewczyk - 29 lat, trener drużyny 
juniorów  Polonii Jastrowie, założyciel szkółki 
piłkarskiej.
Bolesław Wadych - trener, opiekun i wycho­
wawca kolejnych pokoleń złotowskich szachi­
stów, sędzia państwowy, pracuje w Ognisku 
Pracy Pozaszkolnej i Ziemowicie Złotów. 
Mariusz Ziatyk - trener trampkarzy Sparty 
Złotów oraz kadry Polski kobiet do lat 16.
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P iłka  s ia tk o w a
S p arta  p r z e g r a ła  z  c h o r o b ę

W 8. kolejce I „B” siatkarki Sparty 
czekał wyjazd do Szczecina na spotkanie 
z Piastem. Niestety, złotowianki zmogło 
przeziębienie i mecz przełożono.

Aż cztery spartanki rozchorowały się, co 
zupełnie nie pozwoliło na rozegranie meczu ze 
szczeciniankami. Prawdopodobnie wyprawa 
do stolicy województwa zachodniopomor­
skiego dojdzie do skutku 11 grudnia. Wcze­
śniej, 4 grudnia spartanki czeka bardzo ciężki 
mecz z liderem I „B” ZEC ESV Gwardia W ro­
cław. Najbliższy rywal Sparty nie przegrał 
dotychczas meczu, ale Sparta we własnej hali 
jest nieobliczalna.

W yniki 8. kolejki:
SMS Sosnowiec : Azoty Chorzów 3:0 
Gwardia W rocław : Start Łódź 3:1 
Zawisza Sulechów : Kmicic Częstochowa 3:2 
AZS Opole : Siarka Tarnobrzeg 3:0

Tabela:
1. Gwardia Wrocław 8 16 24:4
2. AZS Opole 8 14 20:9
3, SM S Sosnowiec 8 13 7:13
4, Zawisza Sulechów 8 12 4:15
5. Sparta Złotów 7 11 4:13
6. Azoty Chorzów 8 11 9:18
7. Piast Szczecin 7 10 4:14
8. Kmicic Częstochowa 8 10 4:18
9. Start Łódź 7 10 2:16
10. Siarka Tarnobrzeg 7 7 3:21

Juniorki młodsze Sparty Złotów występu­
jące w lidze kadetek wygrały 3:0 z MOS Słupca. 
Czwarte z rzędu zwycięstwo daje spartankom 
komplet punktów i pozycję lidera w  tabeli.

U Janusz Justyna
Liga
O ld b

s ia tk ó w k i
o je  S p a r ty  lid erem

Siatkarze amatorskiej ligi piłki siatkowej ro­
zegrali w  minionym tygodniu dwa spotkania. 
PZU Inspektorat Złotów pokonał 3:0 złotow­
ską Straż Pożarną, drugi mecz odbył się w Ja­
strowiu. M iejscowym oldbojom nie pomogła 
własna sala, przegrali 0:3 z PZU Życie Piła.

Tabelka:
1. Oldboje Sparty 4 8 12:1
2. PZU Życie Piła 4 8 12:2
3. Nauczyciele Złotów 3 5 7:5
4. PZU Złotów 3 4 4:6
5. Oldboje Jastrowie 3 4 4:7.
6. Straż Pożarna Złotów 4 4 2:12
7. Juniorzy Jastrowie 3 3 1:9

• J J
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P iłk a  n o ż n a
Jesień p o ż e g n a n a  w a lk o w e ra m i

W OZPN Piła dokonano weryfikacji rozgry­
wek V, VI i VII ligi. W tabelkach, jakie opubliko­
wała wcześniej prasa, dojdzie do zmian, albo­
wiem kilka meczy otrzymało status walkowe­
rów. W piątej lidze grupa „A” Lubuszanina 
Trzcianka ukarano walkowerami za mecze ze 
Zrywem Sypniewo /0:2/, ze Spartą Złotów /0:5/ 
i Koroną Człopa /1:1/. Mecz Korony Człopa ze 
Zrywem /2:2/ również zweryfikowano jako wal­
kower, z korzyścią dla ekipy sypniewskiej. 
Spotkanie Sparty Złotów z Drawą Krzyż zo­
stanie powtórzone wiosną przyszłego roku. 
Walkowery zmieniły nieco wygląd tabeli V  ligi 
grupy „A” : Drawa Krzyż i Sparta Złotów po­
mniejszyły swój dorobek punktowy o jedno 
„oczko”, co w efekcie nie zmieniło ich pozycji 
w tabeli. Piąte miejsce utrzymał Zryw Sypnie­
wo, dzięki przyznanemu walkowerowi zbliżając 
się do czwartej Noteci Czarnków na odległość

S
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2 punktów. Tamovia Tarnówka spadła o jedno 
miejsce za sprawą powiększenia się konta punk­
towego Korony Człopa. Obecnie tarnowianie 
zamykają pierwszą dziesiątkę. Pozostałe druży­
ny nie zmieniły swoich miejsc w tabeli.

W VI lidze doszło do weryfikacji dwóch 
meczy. Starą Łubiankę ukarano walkowerem 
za to, że nie dojechała do Połajewa na mecz, 
natomiast Sad Chwiram otrzymał walkower 
za mecz ze Wspólnymi Różewo. N a boisku 
padł wynik remisowy 1:1. Więcej informacji 
o weryfikacjach w następnym numerze „AL.”

UJJ

Tenis  z a k ła d o w y

W hali Sparty Złotów od 8 listopada to­
czą się rozgrywki ligi tenisa zakładów pracy. 
Oto wyniki pierwszych meczy: Nadleśnictwo: 
Silmet Bedex 5:0, MZUK : Prac. Samorządo­
wi 5:0 /w.o./, BP Chemicals : Auto Myjnia 
2:3, M etalplast I : M etalplast II 5:0, Metal- 
plast II - Nadleśnictwo 0:5, Silmet Bedex : 
MZUK 1:4, Prac. S am orz .: BP Chemicals 
2:3, Auto Myjnia : Metalplast I 5:0, Nadle­
śnictwo : Auto M yjnia 2:3.

IJJ
le n is  p o w ia to w y

&

W ostatnią niedzielę listopada pod egidą 
LZS wystartowała powiatowa liga tenisa sto­
łowego. W pierwszej kolejce spotkały się dru­
żyny: Iskra Czernice - Jedność Zakrzewo 8:1, 
Huragan Nowa Święta - Przełom Głomsk 8:0, 
Naprzód St. W iśniewka - Sparta II Złotów 
2:8. Następna kolejka odbędzie się 5 grudnia: 
Przełom Głomsk - Sparta II Złotów, Jedność 
Zakrzewo - Naprzód St. W iśniewka i Iskra 
Czernice - Huragan Nowa Święta. Wszystkie 
mecze rozpoczną się o godzinie 14°°.

■77
Tenis  stoTow y
P o ra ż k a  na k o n ie c

Tenisistki stołowe Sparty Złotów rozegra­
ły 27 listopada ostatnią kolejkę pierwszej ligi. 
Spotkanie wyjazdowe z AZS Fourmen IV 
Wrocław przyniosło przegraną wynikiem 3:7. 
Sparta rundę jesienną kończy na bezpiecznym 
piątym miejscu. Z pierwszej ligi wycofał się 
zespół Nadwiślanina Słubice.
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MAX-BUD ul. Norwida 7, tel./fax (0 67) 263 34 54
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K o t ł o w n i a  o le jo w a  6  1 1 5
główny pakiet instalacyjny 
zbiornika oleju opałowego

zbiornik oleju opałowego z P E 1600 I
wykonany w najnowszej technologii SMP (z barierą zapachową)

S y s te m y  o c ie p le n  
b u d y n k ó w

• U nas kupisz kompletny 
system  ocieplen

• W  sprzedaży styropian
i siatka z włókna szklanego

• Kleje do glazury

komputerowe sterowanie pogodowe Ecamatlc 
2000 w języku polskim

żeliwny kocioł grzewczy G 115 
w wersji TOP wykonany w całości 
z opatentowanego na całym świecie żeliwa 
szarego typu GL 180M

tynki akrylowe
‘ tynki mineralno-polimerowe 

preparaty gruntujące 
kleje do systemów ocieplen 

posadzki samopoziomujące

olejowy palnik nlskoszumowy 
nowej generacji

2 głowice termostatyczne

1 *1 2 stalowe grzejniki płytowe

la netl
M W

r i łk a  n o ż n a
Ó sm e  m iejsce

„ W łó k n ia r z a "

8 nie przegranych meczów, ale tylko dwa 
zwycięstwa, co dało 12 pkt. i VIII miejsce 
w V lidze to bilans dokonań seniorów drużyny 
okoneckiego „Włókniarza” w rundzie jesiennej. 
Mówił o nich prezes klubu i obecny jego tre­
ner, Zygmunt Chodor, na spotkaniu z zawod­
nikami, jakie odbyło się 25.11. w sali OSP. Tre­
ner podziękował większości z nich za duże 
zaangażowanie w treningi i grę (wyróżnił 
szczególnie bramkarza drużyny, Łukasza 
Berczyńskiego, który spędził na boisku naj­
więcej z okoneckich zawodników, bo 1080 
min.), choć stwierdził także, że jego brak u nie­
których piłkarzy oraz słabe przygotowanie do 
rundy jesiennej nie pomagały w osiąganiu do­
brych wyników. Wyraził jednak nadzieję, że 
wiosna będzie pomyślniejsza, bo straty do 
przeciwników nie są duże, i drużynie uda się 
uplasować na minimum VII miejscu, co za­
pewni jej po przyszłorocznej reorganizacji roz­
grywek występowanie nadal w V lidze. Prezes 
poinformował też zebranych o mającym się 
odbyć 11 grudnia zebraniu sprawozdawczo- 
wyborczym władz klubu.
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KABLE I PRZEWODY • PRZEWÓD AS x SN
WYŁĄCZNIK TYPU „S " FIRMY AEG 

(w  cenach fabrycznych)

OPRAWY I ŻARÓWKI 
OSPRZĘT OŚWIETLENIOWY • WŁĄCZNIKI I WYŁĄCZNIKI

Dla firm  i instalatorów korzystne rabaty  
i terminy płatności. Przy większych zakupach możliwość negocjacji cen

i ‘ CZYNNE: od 8 ^ )0 -1 7 :0 0  w  soboty od 8:00  -  12:00

Poradnik „Aktualności"
Orzeszki pistacjowe -
są doskonałym źródłem żelaza i przysmakiem wielu osób. Po obraniu i zdjęciu skórki dodajemy 
je  do pasztetów oraz deserów, wyrobów cukierniczych i lodów.
Aby zachowały zielony kolor, należy przed zdjęciem skórki zalać je  wrzątkiem, doprowadzić 
do wrzenia, odcedzić i od razu zalać zim ną wodą. Potem obrać ze skórki i wysuszyć.
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